
Wydanie A 
Min. M. Riad 
złoży wizytę 

w Polsce 
Na zaproszenie Minister-

stwa Spraw za.granicznych, 
w dniach 13-15 czerwca br. 
złoży oficjalną wizytę w Pol 
sce minister spraw zagra111icz 
nych Zjednoczonej Re'Pllbliki 
Arabskiej - Mahm'Ud Riad z 
małżonką. 
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Trochę historii 
Oferta CSRS ~ 

« Ostatnie 
Kolektywny 

przygotowania 
benefis Japonii 

USA pod znakiem troski o konsumenta 

poznańskiego rendez-vous 
r 

h c 
(Korespondencia 

e s 
własna) 

D 
ziś o godz. 10 przed pa­
wilonem centralnym mte 
sz,czącym ekspozycje poi 
skiego przemysłu ciężkie 

go odbędz:ie się uroczystość 
otwarcia XXXVII !'lliędzynar<>-

dowycb Targów Poznansk1ch. 
Zapowiedzieli w niej swój u­
dział przedstawiciele włada 
partyjnych i paóstw<>wycb, 
korpusu dyplomatyczQego o-

Pornn ik Bojowników 
Ruchu Oparu . 
Pomorza Gd. 

8 bm. OObylo si~ w G<!ań­
skiu plenarne posiedzenie Za­
rządu Okręgu ZBoWiD, a w 
Brodnict Górnej ods!anięto 
Pomnik Bo}ownJków Ruchu 
Oporu PQ/1101-za Gdańskiego. 
W obradach wzią:! uidzia! 
prezes ZG Z°&'WiD gen. 
dyw, Mieczysław Moczar. 

n 
o s 
partgzanckiej 
na Sajgon 

raz liczni reprezentanci kół 
przemysłowych i barullowycb 
~ . wszystkich konty.i'entów 
sw1ata. 

Z tej okazji warto pr~ypom 

nieć, że w J>Jer·wszycb po WOJ 

nie, a dwudziestych z kolei 
))ITP bralo ud7.iał li panstw. 
Już a paitstw wystawia 

swe towary w Po-z.na.nw w ro 
ku 1950, ale szczególnJe szyb­
ki rozwój Targów Poznań­

skich przypada na okres po 
roku 1955. Rokrocznie wzrasta 
ilość wystawców, powiększa 
się przestrzeń ekspozycyjna, 
przybywają coraz to nowe 
bale i pawilony przystosowa 
ne do współczesnych wymo­
gów m.iędzynarodowycb wy­
staw. 

w ob~ąych, xxxvn MTP 
bierze już udział 2.500 wystaw 
ców zagranicznych oraz ok. 
3.000 polskich, reprezentują­

cych - łącznie z Polską - 46 
krajów z całego świata. Re­
prezentowane są tu wszystkie 
grupy integracyjne: .li:WPG, 
~WG oraa EFTA. 

.Jako spotkanie przedstawi­
cieli wielu narodów, reprezen 
tująeycb różne ustroje, orien 
tacje t koncepcje społeczne 

„raa cospodarcze, WrP speł­
'niają dużą rolę poli\yczną, 

.nie mówiąc JUź o tym, te dla 
pollkieco handlu zagraniczne­
r:o Sił. one największym do­
roc-.mym oknem wystawowym. 

Wczoraj właśnie i jeszcze 
dziś w noc7 owo „okno" pu­
cowano nll. najwyts'Ły połysk. 

A pracy bylo jeszcze sporo, 
jeszcze nadchodziły ostatnie 
eksponaty, jeszcze tu i ów­
dzie wprost nie wierzono, że 

na dziś będzie wszystko ,,za­
pięte na ostatni guzik" ale 
tak dzieje się co Toku i co 
roku wygrywają optymiści .•. 

(Cl Dalszy ~ąg na str. 2 

Centr :SO gr • walki Zaog • n1en1e 
Nfech:fela ł l)on!ed-dalek 
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DZIENNIK strajkowej we FrancJi 

I: O D Z K. I ~~~~~:,~po~~c~!~;~:~~~ 
związamycb z kryzysem spo- kraju, a przede wszystkim w 
łeczno-politycznym we Fran- Paryżu i Olkręgu stołecznym. 

cj!l., czemu podstawę dało grożne zaognienie się walki 

wystąpienie gen. de Ga·ulle'a strajkowej. 
Zródłem teg0 jest przedłu­

Mis ja Jarringa 
w „stadium 
zamrożenia" 

Pogrzeb 
R. Kennedy' ego 

w sobotę od'Jył się pogrreb 
senatora Rooel"'ta Kenne-
dy' ego. O godrL. 15 czasu 
wairszawskiego odbyła się 
m51za żal>obna a następnie 

ziwlokl sena.tora zx:>Sltaly przy­
wiezione do Waszyngtonu. 

W stolicy USA odbyły się 

właściwe ceremon:ie pogrzel>o-

we. Ormak źa;l")bny przeszedl 
przez m.iasto mijając gmach 
senatu i Departamentu Spra­
wiedihiwości., kt:"n-ym kierował 
swego czasu Robert Kennedy. 
Trasa pochodu prowadzila 
także kolo m:ast€C:Zlka biedo­
ty amerykańSJGej. 

(C) Dalszy oi.ąg na str. 2 

Dziennik „Al Abram" pi­
sze w oobotę. że oomesiema 
naplywająoe z Nowego Jor­
ku do Mi.nLS•:P.irsotwa Spraw 
Zagranicznych ZRA wskaq;u­
ją. że bl.Jskowoc-.hodnia mwja 
specjalnego W)"9lanruka ONZ 
Gu.n.n.ara J arriin.ga znalazła się 

w .,stadium za.crurozenia''. 
Dziennik podki!'eśla, że oom.r 
wa Izraela zaa.k.ceptowa.n;a 
rezolucji R.ac:y Bezp1eczel'l­
st<wa w sp.rawie Bl.isk1eg-0 
WSIC.hodu spoNod.c.wała stor­
ped.owaJiue wysiitków unierza­
jących do kontynuacj.J. mi.s;1 
J airrm.ga. 

Proces zabójcy 
22-<>90bowy soąd przysi.;:og-

łych pootawił Si.rhana w sotan 
osoka.rżenia pod zar=tem 
morde!'Sltwa Roberta Ken.ne-
dy'ego oraz u.siłowa.n.ie. mor­
dersi;wa 4 tnITTych osób. któ­

właśnie jej JXl'.9Zllllkuje policja. 
Agencje prasc>we ziwra.cają 

jednak uwagę na cały szereg 
niezgod'l1o.ści z ryoopisem 
dziewczyny podanym pop.rzed 
nio przez władze. 

„Ąl Ahrarn'' podaje dalej. 
że mi.n1ster ;;ipraw za.granicz­
nych ZRA, fuad, za.propono­
wał 4 pu;nkty stanow1ące pod 
staiwę rozwiązania soporu. Pierw 
szy: Ka111 e;o~tw jesot zaak­
ceptować rezo;ucje ONZ; 2) 

Kair gotów jest przedyskuto­
wać propozycie dotycz.ą.ce u­
st.a.lenia cza~wego r07'kladu 
wcielen.i.a w t:rci.e rezolucji; 
3) Kair nie jF.St gotów ustą­

pić najmniejszej cz..ęOOi. tery­
torium arahsK~ego; 4) KaiT 
nie jest gotmv podjęci.a ja­
kichkolwiek roll!llów dwustron 
nych. 

re zosotały posurzelone pod-~~~~~~~~~~~~~~ 

czas zamachu:. Sad przysięg­

łych przez 6 godzllil pr-z..es.łu­

chi·wa! 22 świadków. 
Policja podal:a, że odnala'Zla 

się dziewczyna. Móra według 
z.e'Lilań peWln~oh świadków 
mia.la być na miej9CIU za­
machu i uciec stamtąd krzy­
cząc „Zabiliśm~· go!". 

Jest nią l~lebnia Kart.by 
Fulmes:, która o6wiadczyła, że 
"d!oscz.la do przekona.Ilia", :!ż 

Uroczystości „Dnia Chemika" w Kutnie 

z udziałem J. Loqi-Sowińskiego 

·Sztand·ar przechodni! 
no ws ie o iv' 

Pracownicy Dll"Zernysła rarmaeeułymnego ~a.ni 

prr.ez delegacje wszystkieb zakładów i instytutów naukowo­
ba.dawczyeb „r•.>łfa" w kra.ju. obcbod7:1li woz,ora.J D'.Ziieó 
Chemika w Kutnowsldeb ZakladaclJ l'rzemys.łu Fa.rmaceu-

Domniemany zabójca 
Kinga 
aresztowang 

Scotl.a:nid Yall'd uesztował 
w Londynie Ja.mesa Ea·rla 
Raya. podejrzanego o :zabój­
stwo pastora Kinga. 

Ea'l'l Ray, to :zmany prze­
stępca kryminalny. który w 
kwietniu 1967 roku uciekł z 
wiezienia sra.nowe~o w Jef­
ferson (stan MislSlouri). Samo­
chód widiiany w pobliżu ho­
telu. w którym zastrzelono 
pastora KiJnga, należał właś­
nie do Raya. Samochód ten 
znaleziono por7Jl.ICO!ly kilka 
dn! później. Aresztowamy w 
Londynde Ray pod'l"ÓŻOwał 

pod przybranym nazwiskiem 
Raimon Ge011"ge Sneyd I po­
słu~iwał się kanadyjskim 
paszportem.. 

łycznego "rolfa" w Kutnie. Na urOC'Lystoścl przybył w.Io- :=:==============::;:: 
nek Biura rolitycznego KC PZPR. przewodni<YŁąCY CRZZ 
I. LOGA-SOWINSKI. Podziękowanie 

żanie się si;rajków w przemy 
śle metalurgicznym. Nastroje 
uległy większemu skompliko-
wani'll w pjątek. kiedy z 
wątpliwym popan:-ciem dla 
walczących robotników wy­
szłv gru.pv młodzieży studenc 
kiej. Beczką z prochem sta­
ły się podparyskie zalkłady 

Rena'lllt we Flins, gdzie do­
szło d'O okupowania przez si­
ły policji budynków zakła­

dów, Co wywołało wzburzenie 
robotników ,1 próbę wzmosze­
nia ba•rykad na drodze wiodą 
cej do Flins c;raz staircia z 
oddziałaiml policji. W sukurs 
manifestantom robotniczym 
przyszły grll'PY studenckie 
pod wodzą Alain Geismara, 
osławionego b. sekreta·rza ge­
neralne~o zw. za·w. wykładow 
ców szkół wyższych (SNE­
SUUP). Grupy te włączyły 

sie do ~ .::jj w okolicy Flins, 
majoryzując według zgod­
nych oświadc-zeń obserwato­
rów, manifestaJ!ltów robotni­
czych. 
Jednocześnie w saimym Pa­

ryżu odbyło się wiele mam:i­
festacji w kilku puallktach 
miasra (st. Lazaxe, Boulo.gne 

Billancourl, gdzie mieści 

się centra-la zakład&w „Re­
na'lllt", a także na placu 
PerreiTe) zO!l"'ganizowa1J1ych za 
róWn-0 przez studentów. jak 
i przez centralę CFDT. 
Oprócz Flins ośrodki! stra:j'ko­
wego ruchu oporu są fakże 

w il!l.llych częściach kTaju, 
(Dl Dalszy dąg na str. 2 

KO a 73 mld. zł 
w PKO 
Wkłady pieniężne 1'00n00e{ 

. w PKO osiągnęły w dniu 31 
maja br. kwotę 72 milia.rdy 
980 milionów złotych, w tym 
na książeczkach osz,czędnościo 

wych 69 milialI"<lów 739 milio 
naw złotych, a na rachun­
kach bieżacych 1 rozliczenio­
wych - 3 miliardy 241 mi­
lionów złotych. 

W maju br. w1tłady 

oszczędnościowe w PKO 
Partyzanckie oddz.ialy rakie 

towe już piąty z kolei dzień I 
intensywnie e>str~liwują !ÓŻ­
ne obiekty nieprzyjacielskie 
w centrum i na prz.edmieś· 

ciach Sajgonu. W akcjach za -----------------.------------- Honory gosp<Xia=a urocrz.y-
9tości przy>padiy kutsnowskim 

Wszystkim, którzy przysłali 

mi gratulacje i tyczenia z 
okazji wyboru na przewod-

wzrosły o 569 milionów zło­
tych, od początku roku 1968 
- łącz.n.ie - o 6 miliardów 
718 milionów złotych. czepnych używane są także 

ntofdzierze. 
W sobotę rano kilkanaście 

rakiet uszkodziło sajgoń.skie 
urządzenia - portowe, a inne 
spadły na różne nbi<S<ty w 
południowo-wschodniej części 
3-milionowej stolicy Wietna-
mu południowego. 

W akcji se>botniej ogień ski„ 
rowany był głównie na strefę 

poł•1dniowowschodnią. Tam 
właśnie spa.dl pocisk w odle­
głości zaledwie 50 metrów od 
siedziby gen. Williama West­
morelanda, naczelnego dowód 
cy amerykańskich sił zbroj­
nych w Wietnamie. - Artyleria 
nil-przyjacielska próbowała 

zmusić partyzantów do milcze 
nia, nie dało to jednak rezul 
ta tu, 

Wielka bitwa ro-zgorzała w 
pobliżu amerykań•l<iej bazy 
wojskowej Da Nang, 

Delegacja DRW 
1 

opuściła Polskę 
w 90~ ~w~­

wę rządowa delegacja gospo­
dan:-cza DRW z członkiem Bh.t 
ra PoLityC'Zmego KC Partii 
Pracujących W.etmamu, wice­
premierem Le Tha.nh N gha.. 

nad Krakowem 
W sobotę w godzimach po­

poh.td:n.i-O<Wyeh, }'.llI'ZE!SZła nad 
Krakowem 17.!JI'Za połączana z 
gwałltownymi wyładowaniiami 

atmOSlferY=flY'ITU. Spa.dl u­
lewny <lesz.cz on;z grad wiel­
kości golębieg'> jaja. Samo­
chody, 1Jr am wa Je i aA.lit'Obt.sy 
poruszały się z ogramiC2J0ną 

szyłYl«>ścią .:. zapalonymi 
światłami. 

Posiedzenie Rady Państwa 
• • 

Ratyfikacja umów międzynarodowych 

Mianowanie profesorów • - Powołanie 

sędziów • Odwołanie prokuratorów 
Na posiedzeniu w dniu I 

czerwca br, Rada Państwa ra 
tyfikowała podpisany w Bu­
dapeszcie dnia 1& maja 1'68 r. 
- układ między Polską Rze­
cząpospolitą Ludową a Wę­
gierską Republiką Ludową o 
przyjaźni, wspólpracy i wza• 
jemnej pomocy. 

Rada Palist ... a podjęła a-
chwałę w sprawie tytułu ho­
norowego ,.zisłużony Stocznio 
wiec Potsk!.!l,j lł.zeczypospohtej 

Ludowej". 

Rada Państwa ratyfikowała: 

podpisaną w Warszawie dnia 
a kwienia 1967 r. umowę mię 
dzy Polską RzecząpospÓl1tą Lu 
dową a Czechosłowacką Repu 
bliką Socjalistyczną o wza­
jemnej komunikacji kolejowej 
oraz ke>nwencję ~tiędzynarodo 

wej OrganizacJi Pracy: nr 90, 
dotyczącą pracy nocnej mło­
docianych w przemyśle; nr 123, 
dotyczą.cą n~niższego wieku 
dopus1..czenia do pracy pod 
ziemią w kopalniach; nr 120, 
dotyczącą bigl_eny · w handlu i 
biurach; nr 1.2ł, dotyczącą 

~adania lekarskieJ;O zdatności 
młodocianych do pracy pod 
~i.emią w kopalniach. 

Rada Państwa nadała tytuły 

naukowe profesorów zwyczaj­
nych 12 osobom, w tym: nauk 
ekonomicz~ycb 1 osobie, 
nauk fizycznych - 1, nauk 
humanistyc:_znych ł, nauk me 
dycznycb - ?, nauk praw­
nych 1, nf\uk technicznych 
1 i nauk wetery_llaryjnych ~ 

Z , osobom oraz ty;uly nauko­
we profesorów nadzwyczaj­
nych lZ osobom, w tym: nauk 
chemicznych 3 osobom, 
nauk ekonomicznych 9, 
nauk tarmaceutycz.nycb - 1, 
nauk humanistycz.nycb - 1, 
uauk matematycznych - 1, 
nauk medycznych - 2, nauk 
prawnych - J, nauk przyrod 
niczycb - 2, nauk rolniczych 
2, nauk technicznych - &, 
nank weterynaryjnych - 1, 
I sztuk plastycznych - 1 oso 
bie. 

Z uczelni lód-z.kich Rada 
Państwa przy=ała tytuł pro­
fesora nadzwyczajltlego nauik 
farmace~tycznycb doc. 
Antoniemu Kotełko z Aka­
demii Medycznej, profesora 
nadzwyczajneg0 na'tlk techni­
cznych doc. Feliksowi 
Florianowi Kotlewskiemu · z 
Politechniki Łóc!Zkiej. 

Rada Państwa powołała rzecz 
nika interesu pu_blicznego przy 
Trybunale . Ubezpieczeń Spo­
łecznych oraz 13 osób na sta 
nowiska sędziów sądów woje­
wódzkich, 3 osoby na •tano­
wi.ska sędziów okręgowy.eh 

sądów 11bezpieczeó sp-0łocz­
nych i 27 osób na stanowiska 
sędziów sądów powiatowych. 

Rada Państwa zwolniła Mi­
ehała Chigryna i Leopolda 
Kielskiego ze stanowiska pro 
kuratorów Prnl<u.ratur;v Gene­
ralnej. 

zaikladom z racji :oclobyc;a 
przez nie S?Jtaruiairu Prze-
chodmiego pre7..esa Ra.dy Mi­
nistrów i wzewodniczącego 

CRZZ za najlepsze wyiniki 
we wspólzawoónictw1e w ro­
ku 1967 w branży chemii or­
ganiC2lllej. Wi'1.Że sie z tym 
tytuł najlepgzej załogi, dy­
plom t.lZI'la.nia i 1 OO tys. zł 

na_e:rody. 
W u!l"~ach udział 

wzięli również: I sekretarz 
KW PZPR 8. JędrySZ(l!Z.a.k, 

minister p!l'Zetnysłu obermcz­
nego - A. Ra.dlióski, prnew. 
ZG Zw. Za!w. Prac. Przem. 
Chemic=ego r. ra.wla.k. 

Referat okolH~nościowy wy­
głosiła dYT. Zjc.ónoczenia Pne 
mysłu Fainn~cznego H. 
Tarc:halska. przedstawiając w 
nim dorobek Polskiego prze­
mysłu farmaceutycznego i u­
dział kuhnowsK:iej „Polfy", za 
:Cladu, który jest; pm;ykładern 

prawidlowego rozwoj'll, osiąg­

ndęć i zamierzeń na JJ'FZY­
szlooć, szczegól'lie w pia.nach 
ek"IDortowych.. 
Na.siępnie g,/OSI zabrał I. 

Loga-&Jiwińs1k:l. W i.mieni·u 
kierownictwa partii i rządu 
zlożył za,łod!re podziękowanie 
za doskonałą pra.cę i życzenia 

(A) Dalszy ciąg na Slbr. 2 

w sobotę od'były się w 
Kielcach u•roczystości związa­
ne z przemi.amowa.n!em Pań­

stw•owej Orki~t:ry Symfonie.Z 
nej na Państwową Filharmo­
nię :iJlll. Oskara Kolber~a. 
Jest t.o już jedenasta placów 
ka filharmoniczna w Polsce. 

niczącego Ogólnopolskiego 
Komitetu Frontu Jedności 
Narodu składam tą drogą 

serdeczne podziękow&nia. 
MARIAN SPYCHALSKI 

W okresie od 1 stycznia 
dn 31 maja br. liczba ksią­

żeczek oszczędnościowych 

zwie<kszyła się o 1.094 tys. 
sztuk 

a za 
Akademia 
Wręczen:e 

w Teafrze 
odznak 

Wielkim 

Wczoraj, w Teatrze Wielkim n.ach rannych" przewodniczący 

w Łodzi odbyła się uroczysta Pre-z. RN m. Lodzi - mgr E. 

akademia z okazji obchodów Każmierczak wręczył Qd.2)n.akę 

Dnia Drukarza, w której wzięli (8) Dalszy c:ią.g na str. 2 
udzisł liczni przedstawiciele~--------------
wiei otysięc,;nej rzeszy pracow­
ników poligrafii z terenu Ło­

dzi i województwa. 
W akademii, którą otworzył 

przewodniczący Zarządu Okrę­

gu Zw. Zaw. Pracowników 
Poligrafii, Z. Olczyk, wzięli 
udział: sekretarz KŁ PZPR 
H. Rejniak, wiceprzewodniczą­
cy Prezydium RN m. Łodzi 

J. Lorens oraz przewodniczący 

ZG Związku J. Cicboriski. 

.sekretar:i ~Ł PZPR H. Rej­
n~ak, zab1era;ąc głos w imie„ 
nrn KŁ .i KW partu oraz rad 
narOdowycb mia.st I woJewódz 
twa, przekazał pracownikom 
przemysłu poligraficznego okrę­
gu . łódzkiego serdeczne gratu­
lacJe za ich ofiarną pracę. 

.Na .zakończenie częś"i ofi­
CJał neJ uczestnicy akademii 
wystosowali list do I sekre­
tarza KC PZPR Wł. Gomu!ki, 
w kt~rym w imieniu 5-ty­
sięczneJ rzeszy pracowników 
poligr_afi! naszego okręgu jed­
nomysl n1e wyrażają swe peł­

ne poparcie dla stanowiska 
kierownictwa PZPR. 

Po cześci oficjalnej zebrani 
obejrzeli spektakl „Kniaź Igor" 
w. wykona~niu zespolu Tea.tru 
W!elk iego. 

Tego same.go dnia ,w godzi-

Powstał 
Z wiązek Zawodowy 
Pracowników 

Spółdzielczości Pracy 
W sobotę Lakończyły się w 

Warszawie dwudniowe obra­
dy konstytucyjnego Zjazdu 
Związku Zawodowego Pracow­
ników S;>óldr..elczości Pracy 
Zja~ przyjął statut 2lWiąziku: 
~Jąl uchiwalę określającą 
Jego zasady programowe i 
głóWIIle kierunki dzia'1alności 
oraz wybrał władze zwi~u. 

Uczestnicy ob!rad wysit()(S()­
wali listy oo I selcre<taaiza 
KC PZPR - Władysława Cri,.. 
mułki i d'O przewodnicząc.ego 
CRZZ - ~naoego Logi-So­
wiń:9kdego. 
Przewodl!liczącym 75-ooobo-

wego za.rzą.<.lsu G!ÓW'll.ego :ro­
.st.al Domlln.i.k Ry~ 



Rozmowy handlowe 
po lsko-Joeosrowla 6skie 

Do Wrur:szawy pr-z;y!był Dju­
ka- M:ł["tiJilovic, zastępca se­
k!retarr-za w 2rvią2llrowym Se­
kret:ł["iacie Handlu Zagr3Jll.icz. 
nego SFRJ. 

Celem w:izyt;y jest pirwpro­
wadzenie ro2l:n'iw dotyozą·cych 
bieżąc)"Oh zagadnień polsrko­
jugootow.iańistk!iej wymiany to-
wairowej oraz ZIWiedzeni-e 
XXXVII Międzyn&QÓO<Wych 
TM-gów Pozmańsk;1ch. 

Nieudana próba 
przeszczepienia serca 
pierwszej kobiecie 

W Da.11as w Rainie Teksas 
dokonano ubiegłej nocy prze­
szczepienia ""'re<:! pierwszej 
kobiecie na świede. Pacjent­
ka jednak zm<>rła wk1tóke po 
<JiPeracji, 

Pacjen·tką w Dalla.s była 411-
letni:a Esther M.athewis matka 
pięcioi-ga dzieci. Dawcą · ser­
ca był 26-let:!Jl B. W. Bloc­
ker, któ.ry zginął w wypad!ku 
samcx:11ooowym. 

Kronika 

Dziś oficjalne otwarcie 
poznańskiego rendez-vous 
(C) DakońCl.iellle ze str. 1 nia danych. Założeniem eks-
7 ielu wystawct>w już wczo pozycji jest pokazanie metod 

raj prZ}·Jmowało pierw- zarządza.nia służących zas;po-
nvch oficjalnych gości, kojeniu konsilmpcyjnych- po-

. organizując konferencje i trzeb i życzeń ludności. 
spotkania prasowe. Boga.tą o- * * * 
fertę zaprezentowllla m. in. W godzinach wieczornych 
dziennikarzom dyrekcja stoiska dziennikarze a.kredytowani na 
CSRS. - xxxvn MTP spotkali się z 

Kolektywna ekspozycja cze· ministrem handlu wewnętrz-
choslowacka obejmuje 17 cen nego prof. dr Witoldem Trąmp 
trał handlu zagranicznego i ezyńskim. -
zasługuje w pełni na szczegół JANUSZ KRAJEWSKI 
ne podkreślenfe choćby z ra- ---------------­
cji wielu interesujących no­
wości technicznych, 

W targowej ofercie Czecho­
słowacji są m. iii. samochody 
osobowe i ciężarowe, sa.molo 
ty różnego typu i o różnym 
zastos'owaniu, silni.ki elektrycz 
nc i spalinowe, obrabiarki, 
maszyny dla przemysłu che· 
micznego, włókienniczego 
(wśród nich krosna pheuma­
tyczne), spożywczego, przyrzą 
dy p<>miarowo-kontr()lne ora.z 
kompletne obiekty przemysło­
we. 

Gzyżby powtórzenie 
sprawy Oswalda? 

Włac!Jze więzienia miejskiego 
w Los Aongeies - oświadczyły 
w sobotę rano. że ubie.głej no 
cy a.resztowano 25-letnią ko­
gietę. któ,ra usiłowała pr'Zemy 
cić . do więzienia 3 sztuki oro 
n.i palnej. Już uprzednio u­
jaw.niono, że przypajrnniej w 
10 wy.pa.dkach grożono zama 
chem na żyrie Siirh-a n&. - Jak 
wiadomo przypuszczalny mor­
derca prezydenta Kenonedy'ego 
Oswaold zo.stał zastrzelony przez 
Ruby'ego za.nim zdążył :ziło­
żyć z:?Znan)a. 

AgePcja Reutera do·nooi, że 

policja w Los A'1geles ot.rzy I 
m.ała „setki informacji'•. iż 
seonawr Robert Kennedy jest 
ofiarą StZ.er<>kiego spislku. 

Pogrzeb 
R. Kennedy'ego 

Robertt Kentn.edy izostalł p<>­
chQIWamy około północy czasu 
WaJI'SIZWW'Slkiego na omen.tar= 
Arr'liin.g,ton ob<"k swego br a .ta 
Johna, zaJnOII'odOW3lrlegc> w 
1963 roklu. Zgodnie iz żyoz.e­
n'iem :rodzimy KernJnedych, ce­
remonde żafobne na omenita­
reu tnwail:y ty1ko 15 mi·Ylllllt. 

Prezydenit Jolmoon przybył 
na Il1lSTz.ę ża.J:-Olbną do kaltedry 
!ll<JIWIOj-OII"S!tiej. 

Obli=a się, że przed kate­
drą ootaJtni h<l!J.ld zamordowa­
nemu złożyło ponad miłion 
osób. Do środka mogło wejść 
i przejść pr:zie.i tJI:umną jedy­
nie olrolo 100 tye. osób. 

S'tały delegat PRL przy ONZ 
amb. B. Tomorowie10 wziął w 
dniu 8 bm. udział w odbywa 
jacych się w Nowym Jorku 
uroczystościach żałobnych po 
śmierci senatora Roberta Ken 
nedy•ego. 

W uroczystościaeh tych u-
dział wzię'li również: sekre­
tarz generalny ONZ U Tha.nt, 
zastępcy sekretarza generalne­
go, stały delegat ZSRR przy 
ONZ abm. Malik oraz szefo­
wie szeregu innych m10J1 dy­
plomatycznych przy ONZ. 

---------------~ 

Zaognienie walki 
strajkowej we Francji 

(D) Dokończenie m stir. 1 
jak st. Nazaiiore, Naanes i illa 
po>łludmu :w. z.aJ.~łaidach Sud­
Avia<tion. 

Wyda!rzenia te budzą róż­
mJll'odine rea/keje t&k wśród 
central zwią,z;kowych, ja.k i 
wśród pairt·i'i polityczmyc.h. 
Centtrale popiera.ją n.a ogół 
ruch strajkowy i żądania ro­
botmicze, a•le arie są zgod.ne, 
jeśli chodzi 0 ich formę. Taik 
lliP· CE!DJll"ala CFDT, która od 
początAm zaojmuje postawę 
na.jb.arrdziej agresywmą, jest 
:?Jwoleniniczką cz~ego ruchu 
oporu. a .ponadto oka'Zlu1e po­
parcie dla ruchu sbUJdenckie­
go. W przeciwieństwie do te­
go, CGT udziela strajk>Ują­
cyim Zldecydowanego popaircia 
rnarai1nego, a talkie fionainso­
wego, aile występuje przeciw 
awainllUlr.nictW'U. Kornuaritkat 
CGT, jak też przesbroga na 
pierwszej stronie „Hl.llilla<ni­
te" rnówdą jedlllozalaozm.ie 
„dość prowokacji" ora,z !Gryty 
k>ują bojówik:i Geismaira. 

sła.rultj pmemaiw:iające ra:cZej 
za powsiawaniem polll;()'WUlycn 
ogiruisk strrujkowego I'lllchu 
Qpc>ru. Sytuacja jest l!ladal 
~ I na•pięta, maiło pirzy­
chylna, roz.poczyin.ającej się 
przecież oficja.łonie już w a:w­
cy z nliedo2'lielj na p01D:iedziatek 
kampanii WY'boirczej. 

Dyrekcja zakładów samocho 
doWYch Renault ogłosiła, że 
w niedzielę -spotka się z przed 
stawicielami zw. zaw. dla o­
mówienia możliwości znalęzie 
nia wyjścia z obecnej sytua. 
cji strajkowej. 

* * * Od 10 czerwca w ośmiu de-" 
partamentach rejonu paryskie 
go podwyższone zostaną ceny 
za chleb. Decyzja ta powz.ię. 
ta została nazajutrz po pOd­
pisariiu układu w sprawie pod 
wy.Oki płac obejmującej 20.000 
robotników piekarni w Pary­
i:u i sąsiadujących ze stolicą 
rejonach. 

Bidault 
powrócił 

• z wygnania 

=== wypadków 
e WczO!taj o g.odz. 7.3'.i w 

Tuszyn-Lesie, pod jadący sa­
JThOchód PKS z Radoms.ka wje 
chał - podc-;;as wypr.redzania 
go - dą.gn'.k należący do kół 
ka rolni.cz<....go Giem-.ów, pow. 

Udany jest też niewątpliwie 
kolektywny BENE.FIS JAPO­
NII, która w tym r()kU po 
raz pierwszy uczestniczy w 
targach oficjalnie (choć po­
szczegt>lne firmy z tego kra­
ju reprezentowane tu były i 
w lata.eh poprzednich). Tego­
ropzne wystąpienie Ja.p1>nil na 
MTP zasługuje na uwagę rów 
nież i dlatego, że jest to na.j 
większa z dotychczasowych 
ekspozyeji tego państwa zor­
ganizowana w· krajach obozu 
socjalistycznego. --
- Japońska bardzo zresztą 
a.trakcyjna - oferta obejmu­
je przede wszystkim maszyny 
i urządzenia, wyroby przemy 
sru stalowego i elektrotech­
nicznego, środki transportu. 
radioaparaty, telewizory, sprzęt 
o,ptyczny itp. 

Obrady pisarzy 
Ziem Zachodnich i Północnych 

Podobne sta:now:Wk-0 zajmu­
je FrainCJUska Partia Kornrumi­
styczna, .natomiast ZJjedno­
C:?Jona Pairoia Socjalistyczna 
(PSU), <JIP8lll0Waina •t>rzez gitu 
PY trockist.owskie; udziela 
popaircia i zachęty wszeoltkian. 
foo-moon aiwant'U·r. 

Czy istruieje groźba ~ 
siechoruienia się konfHlktów? 
Na ogół przyipuszcza się, że 
me, chociaż trudmQ wy.kil.u­
czyć możliwość talkiego nle­
bezpiecteństwa. Istnieją prze- · 

Były prem~ Fraaicji, pirz.y­
wódoea sk.rajnej .praiwicy i 
:praecilwruik de Gau.lle'a Ge­
orges ~ida ult poWll"ÓCil w sio­
botę do Francji po 6 l<JJtach 
sqJędzxmych po.za gr.am.i.cami 
k:raQl\l. 

POWlI"ót BidaJultta komento­
wany jest jai.lto wytr&.Z kOID­
solidacji sił &k!ra.jnej prawicy 
przed wyiborami do frainou­
stk.iego pa;rlamen.tiu. 

Lódź1 ;irowadzo.ny przez J. 
F ronczaka (zam. Giem>zów). 
Traktor.zysta z ciężkimi obra 
żen tam i został przewieziony 
do ~zpitala w Zgierzu. Straty 
ok. 100 tys. zł wskutek uSIZlko 
dzenda obu pojaz.dów. 
Pasażerowie auoobusu PKS 

nie ucier ph~l!: -e Na ul. Strykowskiej pny 
Jarowej, Michalbna. B. (ul. U­
zdrowis\ke>wa) wpadła pod sa 
mochód osobo,wy WE 6402, od 
noszą:C obraienia. Przewieziona 
do Szpi.tał:i im. Jordana. 

Wy<izia! Kontroli Ruchu o .ro 
gowego MO prost świadków 
wypadku o zgli<>sz.emie się na 
ul. Wt. B ytomskieiJ 60, p. 14, 
!UJb tel. 515-6Z. 

• O ~od·z. 14.25 na ul. Ll'­
m.anowskiego 31 16-!e.t'T-'i An­
drzej M. (D·ruka.rska 4) wpadł 
pod motocY'kl IL n2;;, od•no­
sząc obrażenia ci.21a. Przewie 
ziony został do Szpiita:la Im. 
Jordal?la. e O godz. 12.33 TIG u.I. Goja­
wiczyńskiej przed blnkiem 322 
motocykl SHL potrącił Kr'Zy·: 
sztofa MiXY-lajC'lyka (ul. Go­
jaw!ceyń sklej 9), Chło,pi'ec od 
niósł ciężkie obrali:eonia. Moto­
cykli~ zbiegł. · -

PAWILON USA również 
już wczoraj w pełni przygoto 
wany na p.rzyjęcie zwiedŻają­
cych i handlowych kDntrahen 
tów zorgaonizowany został 
Pod tematyczn~·m hasłem ,.za 
rządzanie przedsiębiorstwem". 
Są tu więc wz1>rcowe gabine­
ty dyrektorów, pokoje techni 
ków, liczne urząd1'enia po­
moe.ne w kierowaniu zakładem 
oraz ma.szyny do przetwar.7..a-

W sobotę, w drugim dniu 
zjazdu pisarzy Ziem Zachod· 
nicb i P'ółnocnych, jego u­
czestnicy mówili o roli lite­
ratury i odpowiedzialności pi 
sarza, o zniczeniu . krytyki 
literackiej. zadania.eh wydaw 
nictw i czasopism, upowszech 
nieniu czytelnictwa. 
Stanisław R. Dobrowolski 

mówi! o postawie pisarza ja­
ko twórcy i obywatela zaan­
gażowanego w nas'zą rzeczy­
wistość. 

ł.ódzki Dzień Drukarza 
{Bj Dakońe:zenie .:ze stx. 1 

Honore>wą m. Łodizi Maria·no-
wi Adamczewskiemu kde-
rowa:iikowi int·roHgatorni w 
Zakładaoh Graficznych PZWS, 
Władysławowi Robaszkiewiczo­
wi - sekreta.rzo\vi· rady za­
kłarloWtj w Łódzkl<:h za·kla­
da.cl1 Gra!icznych oraz Jerze­
mu Zbyszewskiemu - ~ierow 
nikowi introligatorni w Łód,z­
kiej Druka·rni Akcydensowej. 
Również wczoraj, na posie-

drzan•inl P,rezydlium Zanądu 

Okręgowego zw. Zaw. p .racow­
ni•ków · Poli g>rafli wiręcz-0.no 
dwie Złote Honorowe odz:na­
ki Zwią:oh-u. które otr.zyroali: 
i1'ż. Edmund Lepak - z Pa­
bia.nicknch Za.kładów Grafilcz­
nycp oraz Tadeusz Pawlak -
- z Łódzkiej Drukarni Dzie­
łowej. Przy.z;nano także 6 Od­
zmak Srebrnych i 5 Oc:l=akl 
Przod<:>wników Pracy. Te oetat 
nie zd<fpyli zasłuże.nl pracow• 
nicy z Pabhalill'Oki~h Za·kładów 
Gralficzmych, Sł. 

Nawiązując do sytuacji w 
warszawskim środowisku lite­
rack.im st. R. Dobrowolski 
stwierdził, że konieczna jest 
integracja pisarzy polskich wo 
kół pojęcia patriotyµnu i so 
cjal!.Zi!!'u. , 
Będąc chrześcijaninelJ\ - o­

świadczył J. Dobraczyński 
jestern p<> stronie Polski, po 
stronie socjalizmu. 
Władysław - Ogrodziński .,;gło 

sił projekt, aby w roku przy 
szłym, w 25-lecie odzyskania 
Zieni Zachodnich i Północ• 
nych przygotować jubileuszo­
we wyda.wnictwo, które by 
ukazywało -narodzi-ny i rozwój 
literatury p()!ski~j na tych 
ziemiach. 

Proces Kargula 
W oobdtę w procesie pav..e­

cifwlko MMianowi Kar~ui1owi 
~ Hamruie Szorerbińslciej lron­
<tyrnuQIWalL ptzem&wienda ob-
1rońcy. 

Dalmy ciąg :rO'lJPfawy sąd I 
wyzn.acrz:ył na. ;ponted2liałek I 
II'al!l.O. 

Sztandar przechodni 
dla kutnowskiej „Polfy" 

(A) Dokończenie 7..e · str. 1 
dalsu:ych .su.łroe-sów. Cha'!'rukite­
ryZJując rozw1ój .pu::z.emysliu 
chemiczmeg:o i jego zadania 
Jlll"WWOOniozą(!Y CRZZ zaatk­
cenbował noowe zadania <Na 
przem}"Sl!Ju fa;rmaceutyczmego. 

Po uroczystym wręc:z.enil.il 
za łodrz:e sztamdaJI'IU przez I. 
Logę-Sowdńslkiego i pirz.emó­
wieoniiu I sekretarza KW 
PZPR S. JędrySIZOzaJka, który 
m. in. 1podikreS1il rol.ę kutinaw 
&kich :zaldadów w oc:hron;ie 
7.drowiia lud'LJ!ciego, od!była się 
dekoracja .zas1'i.lżonych pra­
cowmików. I. Loga-SOWJński 
uookoirowa~ Kłt-.z.yżami Kawa­
leMkimi , Orderu Odrodr2'lenia 
Polski K. Suma.tę, dyr. in­
at;yibuitJu t z. Ludwiakiego, 

kier. Jaboratt.orium badawcze­
go z pabianiokiej „Polfy". 
Złote Krzyże Za1S1łui19i otrzy­
mam 4 ;:xracowni.ków (3 z Kra 
kowa i 1 z LC)dzi), S!l'ebrne -
3, HOl!lorQIWą Odtznakę Woj. 
LódtzJk:iego - brziech, a 8 Od­
zrnakę Pr,zod.1ov.nniika Pracy So­
cjaU&tyovnej. 

Uazesbnicy ai~demii wysto­
sowaJ:i lim dv I srekiretarza 
KC PZJPR Wł. Gcm1ulkii, w 
k.tórym wyraża.ją solidarność 
pracowników przemysłu far­
ma.oeu.tycznego z Linią poli~ 
tyld pa.rllii. Wyrazem pop·ar­
cia 5ą 7-000Wjązani,a. !)Odjęte 
dla. u~a. V Zjazdu. Ich 
wairtość wynosd 72 mln z.I. 
Wykona.no już 70 proc. 

(zł) 
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Sukcesy zapaśników 
Budowlanvch 
Zapaśnicy łódzikicłt Bud<>W-

•anych zajęli pierwsze miejsce 
w r.um<lzi'e wioseonnej ligi mię· 
dzy.wojewódzkiej. 

W ostatinich mec-zaieh Bud<><W 
fani pokonałi LZS J ·ut·rzenka 
8,25 :1 pk>t. i drużYlllę Piasta 
z Siera<iza 7,5 :1,75 pok.t. 

Najwyższy pOZiiom sportowy 
wykazali: WypiO!tczyk, Wasiak 
i R.adońs.ki, którzy ma'jdują 
się w reµrezem.tacji Polski ń>a 
mistrzostwa Eul!'opy, które od­
będą się iw JugosławJ·i. (a) 

~~I 
Piłka n-Otna. Liga międ.zywo­

jewód2'ka: Concordia Pictril!:ów 
- Legia N> god.:, 17, Oza,rn·i Ra 
domsiko - AZS Warszawa go­
dzinoa 17. 

<Lig.a - o·k.ręgowa goda:. H: Stan 
II - Mazovfa, Chojeń>iki. KS -
LKS 1'6, Polcm1a Piotrkórw 
Wdk:izew, Orzeł Łódź - Piotr­
covia. Godrz. Hl: Sk<ra Bełchatów 
- PTC, Warta Si'eradz - Bim·ra, 
Czami Kutno - Sta.l. 
żużel, -Gw,,,,..dia - Starl Gniez 

no ll lig.a ~· 1!1 ~~ prey Pl. 
9 Maja. 

Hokej :oa tr-ia. B\jld(lWdanl 
- Piast G1 i'W'ice I liga g-odtz. 16 
ud. Letnia 4. 

Lekka atletyika. Mistrzostw.a 
ok.ręgtt łód'2Jkliego goóz. 10, u.L 
Lum!llmby 22. 

Zapasy. 1111.dyiw·id~'tLY tumiiei:I 
tnl!~owy w st. W<>lnym, 
godlz. 1'1, Ul!. K>rnyiżowa 5. 

Boks. 'I\uriniej iiclas)'JLiik~ 
godz. U, ul. ~r>Odowa l&. 
Pływanie. O:góLn<>łódzk.i:e zawo­

dy z oka.zjd jut>i~euszu XX-lecia 
Anilany go.do:. 10.30, ul, So.b<>lo­
wa. 1. 
Różne. Vl..st!t"elfOIWla spa,rta,kiada 

szkół }?ud<>W'la~ g~z. 10 w 
Pa.roku 3 M.aja. 

Koszykówka. Towarzyski mecz 
dTuży•n kobiecych Widrzew -
Odra (Wrocła.w). P0czątek godz. 
10.30 w sa.li Widzewa. 

Wyścig dookoła Anglii . 
zakończony Mistrzostwa Europy Jubileusz 20-lecia KS „Anilana" 

W ooboltę zakończył się w ZSRR - 171:16.21 przed Mglią 
BlaoląpooJ. m[ędz)ma.rodowy wy- - 171 :24.22. Pol~ka za:jęla pią­
ścig kolarski dookoła Anglii. te miejoce z czasem -171 :31.09. 
W k'LalSlyJlkaoji iru:IY'widuałmej 'Drasa wyścigu mi.aJ:a 2.253 km 
ZJWYOiężyq SZJWed G. Pe!ltersson długości, Ositaitn' etap procwa­
- 57:41:09 wY:P!J:'IZledlzając zaJWOd- d:?Jił z Morecarrube do Blacktpool 
n.i/ka radz.i€0k:iego So!rol.owa - li. miaJ: 147 km abu1g<XŚCi. Zwy-
57 :48.48, Lrlanidcz;yika Doytle cię.zx:ą eta.pLi ZJasitał SZJWed T. 
57:51.50. Pe~tersioom - 3:45.0.2. Re;pre-
Drurżymowo ·wyścig wygra1 rrerutaJnit Polski ZadrO<Żlny był 

1lrzeci. na mecie z ozasiem 
3:47.15, Dnużymowo PQlska ·za­
jęla traeaie miejsce na tym 

Kto chce oglądać ~ie~ji ~el pj.erw­

lekkoatletykę w L1'psku size mi.aj60e zajaj Lrilamdozyk 
Doyle - 93 ptkit. WY1Przedzając 

Na 7 dni za 2 tysiące zł f0~«~~>_ 63 7
;k!t.pkit. 

PZlkA ~e 7-<llruiowa 
wyci-eczJkę clio Li:p!Eika ma II Igrzy 
sika EuropejSkiie J'l.ll!lim-ów w I 
1Lelolroaitletyce. 

Z~ia n~ać !firzeba 
do LOZiLA Plac Komuny Pa­
rryskiaj 5 do dnia 10 czerwca 
Zawody od!będą się 23-25 Si€'I'p 
al:ia. Koaz;t wyttlOSi 2 tyśiące 
rz;b()tydl. (a:) ' 

Automobiliści 
jadq 
do lliebieskicb Zródel 
w noa.j•bldim;y czw.a.rtel<, 13 bm. 

AoutomobH.Jcl'lib Ló<lrz.ki organi­
zuje .rajd sarn<>0hodowy do Nie 
bie:;kich żróóeł. Będą to jed­
nocześnie elirnin.aA:je do O<k1'ę­
gowych rajdowych mds.trzos:tiw 
Lódm: Trasa rajdu 232 "km z 
metą w Tomaszowie. Przewi­
dziana !Pl'óba :z.ręootrości. 

W ra1dzie czwartkowymi m<:>­
gą ~iąć udziiał wszyscy posia­
dacze samochodÓ'1[, Za.pisy w 
l<>"k6'lu AutomobiLklU'bu Lóclz­
kiego, Ul. Sien.kiewic= 56, tel. 
259-'.!5. 

.lak pływać 
żeby nie utonąć 

W NASZYM 
'l'ELEFONllE USl..UG<>WYM 

303-H 

- w1iorek. li bm. 
w gOO:mnadl od n c1o -13 

na. pyt.ama naseyda 

~w 

od{>OIWJada.ć będ• 

Roman Ba lee rzak 
pr.zewioóniczący WOPR 

l 

Ryszard Zieliisłd 
in<llbrukrtlor r~ 

PROPONUJ·EMY PYTAN.IA: 
• co to jest WOPR 
li gd7Jie wolno pl'ywla.ć! 

• <YLY będą orgam­
kursy pływackie 

• kiedy Die wolno pływać 

w piłce nożnei 
JUGOSLAWIA-WLOOHY 1:1 

100 tys. widzów zebTado się 
w sobotę. wi'ec-zorem ·n.a stadio 
nie olimopijskim w Rzy_mie, aby 
()glądać finałowy mecz o mi­
strzostwo Eu.ropy w piłce noż­
nej międizy zespołami Włoch i 
Jugo..<.:lawH. Mimo dogry,W1ki spot 
ka.nie za·koi1czyło się wyn,ikiem 
remis.C>\vym I :1. Oo przerwy pro 
wadzi.li JugosłowianLe 1 :O, z<io­
bywając l:>ra.mkę ze strzału 
Dżajica. W 80 min. Domenghi­
ni wyirównał na J :1. W 3!>-minu 
towej dog<ry)lłCC nie pa<iła ża.d­
n_a br arnika. 

Zgodnie z r eguł.aimLnem roz-
gryowek, mecz ten zostanie .po­
wtór-c>ny w poniedzi.ałek. 

W obec.n~i 90 tys. widzórw 
rozeg,rany. został na stadionie 
()limipijskim w Rieymie mecz 
piłka.rski A!ng'lia - ZSRR. Zrwy 
ciężylli mist·rz~e świata, pił­
kane Alil:glii 2 :O (1 :!>), zajmując 

Wczoraj jeden z najlepszyeh 
klubów sportowych w Łodzi 
„Anilana" <>bchodził jubileusz 
20-le<'ia ..wojej działalności. Na 
uroczystą akademię, która z o­
kazji jubileuszu odbyła się w 
sali kina „Przedwiosnie'' przy 
byli: przew. ŁKKFiT W. Zat­
ke, wiceprzew. Prez. DRN Łódź 
Widzew- H. Pawłowski, przew. 
ZO Zw. Zaw. · Chemików L. 
Michalski, sekretarz Federacji 
Chetnikt>w Wł. Stawiński, sekre 
tarz WR OFSWFiT S. Matusz­
lrn. kierownictwo i aktyw Z.WS 
, 1Anila:na" dziiialacze, sportow­
cy i sympatycy klubu. 

Referat okolicznościowy wy-
głosił p·rezes klubu n~r J. Gło 
' ·acki. M. in. na.wiązał on do 
bogatej tradycji KS „Anila.na" 
(dawna „Uma") oraz scharak-
teryzował obeeną działalność 
sekcji klubowych, wśród któ-
ryeh prym wiodą pierwszoli­
gowcy: piłkarze r~, siatka­
rze, waterpooHści i szachiści. 
Następti}e uroczysty momen~ 

wręczenia sztandaru kłul!i>.wi. 
Ceremonii tej dok-0nują przed­
&ta.wici.ele fundatora - załogi 

trzecie miejsce w tegorocz.n,ycb S k • d 
mistrzostwach Europy. parta la a 

Bramki <iła ĄngUJ. zd<>byU 

~~~~ (63 c~~:~n (31) miq.). i szkół budowlanych 

"Puchar larodów" 
dla jeźdźców Polski 

W sopotę w Olisztynie roze 
grany Z<J&tał kolaj,ny k0<nkurs 
o ,1,1Pruich..alI' Narodów''. Na 
statrcie stanęły ek>py Ausbrii, 
ZSR.R, Węgier, Czecłloslow.a­
cjl, NRD i P-Olł.si<.i. 

Puchar prezesa Rad;y Millli­
stró1w został tyun razem w 
P olsce. Nasza eki·pa miiał.a tyl 
ko 15 pkt. ~·rllYQh. 

Drugie mierjsce w ~.rze 
Narodów" zajęli jeźdźcy ZSRR 
- 33,5 P'kt., przea CSRS i' 
NRD - po 44 pkt„ Węgrami 
- 51 O!taa: Atlfilrtią - 63 p<t>nk 
49'---Ume.. 

W Lodzi !'OOIPOCZęła się wew 
rarj VI spairtaddada S2lkół hu­
dowllanych. Otiwa:rcia imprezy 
dolqxnał dYll". ŁódZ!kiego Zjed-
nocz.enoia Biudownictwa M. 
Podsiadro w . towiairzysvwie 
iprzew. W Zw. Zaw. Rrac. 
BUldoWllllictwa i PiMB F. Ra.­
duszyńSkiego. 

Po piet'wszj'1lll dindJu spairta-
ikiad:y iw pu!Ilkitacji ogO!inej pro 
iwad:zi Zas. SZJk. Bud. lllll' 1 z 
Łodzi - H8 ipkit„ przed ZSB 
Piła - 78 pkt. i ZSB Zie!l®a 
Góra - 70 ipk·t. 

Koozylkarz.e łód'lkiej ZSB ipo­

k0111aili Zieloną Górę 28:27, 
szczy1>i<>rniści wy.g•radi z Zielo­
ną Górą 19:10, a 1Pi\bkairize zwy 
ciężyli twirOC'łalw ·~J,. ~ 

Zakładów 
.,Anilana". 

• włókien Sztucznych 

W dalszej części uroczystości 
przew. LKKFiT w. Zatke ude­
korował działaczy klubu odzna 
kami 100-Iecia Sportu Polskiego 
oraz wręczył trenerowi siatka­
rzy Aniłany L. Tietiańcowi 
o•lznakę „Zasłuzony Mistrz Spor 
tu". Kilkudziesięciu działaczy 
i zawodników otrzymało hono­
rowe odznaki związkowe i kln 
h<>we. (m.s) 

Lekkoatletyczne 
mistrzostwa 
okręgu łódzkiego 
W d •rugim d.n1u lekkoatletyoz 

nyeh mistrzostw okręgu łóoo­
kiel(o uzyskano· sze1:,eg <!obrych 
wyn·1ków. 

Kobiety: 200 m juniorek Wali 
siak (AZS) 26,3, 200 m seniorek 
Robaszewska (LKS) 25,8, 8-06 m 
jun!O!tek Wąsiewicz (RKS) 2.31.0, 
.JO m seniorek Koczan (Spo­
łem) 2.21,6, skok w claJ junio­
rek Blausz (AZS) 5.51. dysk 1, 
Sawicka (LKS) 41176, 2. Grzebiil 
ni.ak (ŁKS) 39,94. 

Mę:ilczyżn.i: 100 m st. juni<:>a:zy 
FortlJJ!)>iai< (Społem) 11,0, 800 m 
seniorów Rę~cz (LK1i) I.56,B, 
800. m ml. juniorów Chmielecki 
(LKS) 1.57,8 400 m - ppł. ml. ju­
niO!"ZY BUjlllowdcz (LKS) 59.o. 
110 m ppł. seniorów Kowallcki 
(Społem) 14,9 wzwyż seniorów· 
Wetoszka (AZS) 190. (mj 

Poloaia Bytom -
Zagłębie Sosnowiec 3:2 
Wyikornystudąc wolny termil!l 

w rozg;ryWlkach mistrzowskich 
ekstraklasy, piłka.cze Polo1111ii 
Bytom podejmowali w towarzy 
skim spotkainiu Zagłębie Sosno 
wiec, wy®ry;w.a1ąc 3:2 (2:1). 

11 LIGA 
W załe;głym meczu II Ugi pjl 

karskiej Le~h P<>z:n.ań zremiso­
wał rz; O~ią ~.ozn.ąg 1.:1 (1.1). 



alktem jest, Ii 
ogromrnde mało 
sbudentów potrafi 
dobrmąć do mety, 

czyi li WLyskać 
dY1Plom, w terani­

e. FalKtern jest również i 
rtio, że zbyt wile1u nie '111ZyS\t•'.l 
je zaJ1czenia d1SJIJJego roku 
sbud.iów. Termino-wość a 
~ęc procęnt aibsolwen.tów, 
!którzy wkoiiazyli stn.iidia w 
iprzepdsowym czasie i 
spra.wność, a więc procent 
!tych, którzy z:rliczyli damy 
«"Ok studiów, to rpodsta1wOW1'! 
iproblemv w życiu ucze]Jllj. 

Yl tej chwiili właścifwile 
SYTUACJA JEST 
PARADOKSALNA 

Odlbiegadą od normy, a 
rwtl.ęc są w tPElW1Il'yrrn sensie .•• 
1111ienol'l!l1ał!nii., ll'ie ci, ktćmzy 
rruie rol>ią d~lomu kiedy 1mze 
ba, a. Cli, którzy go „robią ". 
Na ogól bawiiem iych pieriw­
szych jest dirnżo więcej, a w 
sk.raj11rych wyipadlkach na 
ł!l.ie!k tórych wyóz'iałach nilkJt 
llllie kończy studiów w termi­
rruie. Udiało ma. się - d1Jięlki 
sklrufP'Uilatiruie prCJ1Waid'Z()(llym 
obLiozenfom dział•u nauczamda 
Pt., prześledrzić przehieg sbu­
d'iów 126 s1JU1den.tów Wydizrla­
ru Elekltry=nego '))1'\zyjętych 
w roku 1961-62. Po pięciu 

}.itacli~ ..,,. irok'ti 1966, egtaandin 
dyiplomowy Z'~ożyło jedym.de 

. 48 spośród moich tj. 38,8 proc. 
iProoent ireipetentów ma po-
187.czególnych latach waihał 
się Od 0,8 proc. illa pi€1l"Wśzyun 
oomes1mz.e V roku, do 19 
iprorc. na IJ semestrze d!roug,ie 
go TOlk:iu. Wydiz.iał Butlowmic­
twa Lądowego natomiast u­
kończyło ch1lubnJe zdobywając 
dyipl<ll!ll (•w roku 1967) 15 Pl"O 
cent spośród :prz:v'ietych 
!Przed sześciu laty, a Włókiien 
111dc~ - 2&,5 proo. 

W porówma1mu z ;:nnymi., to 
1 talk nieźle. Wy4lział Mecllani 
ki Precyzyjnej • Polit<>cl)n1iki 
Wairsz.aiws.kiej n •p. ukończyło 
w terminie (w r. 1966) 12,5 proc. 
al:>solwentów, · lDkonomii Poli­
tycznej un.iwersytetu wa.rStZ.aw 
skiego - 23,1 proc., a Filologio 
Rosyjskiej - O,O proc.! W mie 
sięczniku „żyrje szkoły wyż­
szej" (nr 3/68) W. Ka.ta i E. 
Krauze przytaczają da'11e z któ 
ryc;h wyniika, że spośród 100 
przyjętych na pierwsi;y rok, 
w terminie i z dyplomem <>­
puszcza: PW - 19 studentów, 
UW, SGPiS i SGGW ok. 30, 
zaś Wydział Lekarski AM ok. 
50. Można przypuszczać, te sy 
tucja ta utrzymuje się bez za 
sadniczych zmian od lat. Prof. 
Szc-z,epański w pracy ,,Socjo­
logiczne zagadnienia wyżs.zego 
wykształcenia" przytacza bo­
wiem następujące dane: spo­
śród 549 studentów przyjętych 
na UŁ w roku 1956157, w ter­
minie przewidzianym ukończy 
ło studia 32,l proc. 
- - Po7.a d)'lplom.eu:n. najlepszym 
sprawdz.iai!lem przebiegm stu­
diów, miern,iJkiem, który wy­
/kaiziuje „zacięcia" mecham.i:z­
mu nauczania, jest rów,nłez 
ilość z,aliczających dany rok 
studiów w stosunku do jloś­
ci przyjęlyoh na pierwszy 
ro-k tychże studiów. W rok"J 
196~7 na wszystkich wy­
diziałach PŁ stud.iowało 5429 
studentów p1'zyjęt~h na te 
wydziały z rekrutacji. Z te­
f!O - 3009 t•j. 55,4 proc. ów 
1rok z,aliczyło. A więc moż­
na po-wliedoZJieć, ze średnio 

11111111111mmm11un 111JDBDWID1Wm111 

=:===-

§=- • Patrząc na studentów, którzy z sesJI na _:5========­sesję coś „oblewają" coś odkładają, studiują 

- AM w Łoda dokona.na 
pl"rez &ktyw uozemia.ny ZSP. 
Porówma{l].o w niej wyiniiki 
n0.JUJkó. osób, ktÓTe dootaly się 
na iple.rwszy rok Wydzia~u 
Lekall"Slkdego [ Stomatologiczme 
go AM cllZięki punkt:>m do­
da,tikowym, (bez których 
mimo z.clanego egzaminu, na 
uczelni by s1ę nie znalazły) 
Cl wynikami pozostałych srn­
dentów. W grupie 51 taikich 
osób :r..a Wydz. Leka•rskim 
mniej jest niż w pozostałej 
gir0upie 167 osób, studentów, 
klóny powtarz.a.ją rok 

Ryby 
§ 

o rok czy dwa dłużej bądź odpadają, ci 
którzy na studia się nie dostali mówią: 

5=~ „psiakrew, ja bym nie marnował szansy". ! 
A ci, którzy na fachowców z dyplomem §======== 

~ czekają, zastanawiają się dlaczego mechanizm 
już 

~-==-- w który „wpuszczamy" studenta w nadziei, 
że po paru latach otrzymamy absolwenta, 

~ tak często za wodzi. § 

(1 osoba tj. 0,5 proc. wobec 
14 osób w tej dl"ll•g.lej gr-u.pie 
tj, 8 proc.). mniej tych, ktQ 
ll"ZY ,,.oblal!i" jeden z trzech 
egza.mimów (20 prroc. wobec 
33 proc.). W grl.llj)ie prefe­
ll'OWainych jest też 60 proc. 
takich, którzy zdali 3 egzami­
ny średnio na 3-3.9 i 19 proc. 
takich, którzy z.cla.Li je po­
wyżej 3,9. Pooobn1e na 
&tomabo1ogii. Z ogóln.ej ł.icz,by 
37 soudentów pr-zyjętych 
„dzięki punktom", żaden nie 
repetuje (zaś w pen.ostałej 
68-osooowej grUJpie sbu-den­
tów - 3 osoby tj. ok. 4 
proc.) i mniej osób nie zdało 
jed!lleg0 z r.rzech egzam'ilnów 
- (46 proc. wobec 60 P'I'OC. 
z grrnpy „tych bez pUJDk­
tów"). Jak więc widać, w 
tym wypadku os1>by „z punk 
t&mi" iła.ją sobie nie ~rzej, 
a nawet lepiej oo ;,nnych ra­
dę i odrabiają zaległośei już 
na samym poozątku na 
pierwszym roku. Choć wy­
rywko-we, jest 1.0 bardzo oply 
mistyczne potwierdzenie z.a­
sadności preferencji społecz­
nych i... potooznyoh o-bserwa­
cji. Doświadczend p.TacoWl!l'icy 
działów nauczaill•La łód.ZJkich 
uczel!llli, od lat obsel"wujący 
studentów twierdzą bowiem, 
że młod1z;i:eż robobnicza, a 
szc.zególrue chłopska odzna­
cza się i woięlrnzą pilnością, 
l!llracowtl1tością, systematycz­
nosc1ą i przede wszystkim 
!U/porem w dążeinq'\.I do cel u. 
jedzą za tYle j.]e brzeha -
(„Mies"Zikają w aikad.emikacfu, 
w ra.mach st)"">0Ildi:\JilI1, uczą 
się taik jaik trzeha, zdaiją i 
zailiczarj ą k'ied y trzeba"). 
Słowem - jedno jest pew­
ne, nie m'<P.rinują SIZllLnsy. Im 
jednak srozególruie, a wmyst 
'k.iim illlnyim sbudem.tom tia.kże 

biorq rn111111111111111111111111u ll!llllłlllłlllllllllllllm 
zaledwie oo dirug!i i łycli, 
których się p .rizyjmuje dobrze 
da.je sobie radę na studfaoh, 
studiując bez potknięć, bez 
repetowania., urlopoiwainia 
itp. NO<ta.bene w po.równa 
niu z rokJi.em poprzednim, sy 
tua.cja li ta.k jest d'UŻO le~a. 
Na różinych wyidlzi-ałach, t;i 
średmiia: różnde w)"giląda, nde­
mn.iej na wszystkich ZITlllldej­
sza się powa.ż.nie w miaire 
iwpływ'll 1'a t st:iudd&w (I - V 
lruib VI) co świiaidczy o tym, 

że łatwiej 1lleiać !Ila studia n.iż 
się n.a nlich utr.zymać. I talk 
iilip. na na.j1epszym pod tym 
wziględem Wydziale Chemńcz­
myun (70,7 1Proc.l ma I roku 
iprocerut zailicrz:ających rok do 
ogółu souden.tów prz.yjętych 
7. r.elk!l'lutaoj-i wy!llOSi 88,6, zaś 
llla V }UIŻ tY'lko 62,1. Na n:rj­
słabszym pod wziględem for­
mahnej spra1W1Doścl Wydziale 
Mecha1nic7lDyim (50,3 proc. na 
I roku - 84, proc. na V -
18 vroc.). 
Częściej n•iż w wyżej poda­

!lly, obLicza się TÓwn.ież spraw 
:ność stm:lliów w ·il!JJny sposób, 
Liozy się mianowicie ilu, IPl 
wsizystkich zairejestrowanych 
na. danym roku studiów, a 
więc Tówniez yepetentów, ur­
lopowanych, przesuniętych 
itp. rok ten zaliczyło. Tak 
nip. rok 1966--07 w PŁ z,aLt­
czyło 86,6 . proc. saucian,tów 
111a Wydziillll.e Leka'I"Sk.i.m AM 
- 94,5 proc., na Stomatolog~­
C'Zlllym 91,5 proc., a na UL 
w zaileilności od wydZliail>u 
od BO do ~o proc. sbudenltów. 

Da.ne „spra.wności01We" sta­
wia.ją Łódź w rzędzie ośrod­
ków przek.raoza.jących tzw. 
średnią kra.jOIWą, ja.ko, że 
np. dla wyższych szkół teeh­
nic:2mych wynO&i ona ok. 77 
proo., a dla uniwersytetów 
82,5 proc. AnaJdJza tychże da­
nych i krajowych j łódlzikich, 
m•ieza~eżmqe Od ich merytory­
czmej i11:ute1'pTetacji, skłania 
joeclmak do niezbyt wesołych 
W!Ild.osk6w. Skoro nawet nie 
co trzeci sbudent t:; w kraju 
i w Łodzi) d<11rabia się dyplo­
mu w terminie, a. (sąd-ząc 

po przykła.d"Eie PŁ), za.ledwie 
oo drugi spośród przyjętych 
dobme da.je sobie ra.dę zali­
c~jąc w termLn.ie sesje, nie 
ma powoou do radości. MQIŻ­
na sQlbie bowiem wyobra1z.ić 
- poimijając j:uż ilI1llle asipek­
ty, ekonomiczne skutk.i tego 
sta.nu rzeozy. Każdy rok 
ksz.tałcenija studenta koszJbuje 
ok. 20 tys. złotych. 

Paimięrając o sku1fi<aoh, 
nasUJwa się więc - szcze.. 
góln.ie n .a tle wp<rowadJzonego 
Od trzech lat, a zmodyfliikowa 
mego w br. systemu rekT1Uba­
cj:i preferującego młodzież 
pochodzenia robotm:icz.o-c'hłQp­
skiego, 1JYtalllie: 

KTO JAK ZE STUDIOW 
KORZYSTA? 

Czy przyipa<likiem dając do­
tla okowe pUllllkty tej mfoci:zie-

zy, nie pog'łęlbfairny au maty­
C7Jn,ie niekorzysbnych zjawisk: 
z diziedrz,iny termiawwości i 
spraowności sbudiów? 

A.ktual!11ie dostępne da'!le 
mówią o syuuacji Wll"ęcz prze 
ciow,nej. Ci, którym st.wo~ 
no su..a.nsę, pobrafią ją ~ 
l'lzystać. Tak to wygląda vv 
świietle indeksu ..• 

W sumie np. n.a wszys'!lkich 
uczelnia.eh k.raju - - pr<><:ento­
wo rzecz bi·orąc, więce; jest 
absolwentów pochodzenia rCJoo 
botniczsgo i chł01pskiegc niż 
studentów z tych środow:>Sk 
się wywcxlząoeych. Studenci po 
chod7enia robotni0c1ego stano 
wią 27 proc., absolwenci 27,1 
proc., chłopskiego - 16,3 proc., 
absolw<>nci zas 20,8 proc. Na 
uniwE"rsytl'taoeh natomiast stu­
denci pocllodzenia robotn..icze 
go · 25.4 proc., abso\weru:1 
27,4 proc„ chłopskiego - 112.,5 
proc. i 16,6 proc. A więc spo 
śród młodzieży „preferowa­
nej„ mniej osób w trakcie 
studiów -odpada, więcej „i<hie" 
normalnym trybem i docbo· 
dzi do absolutorium. 

potr:oobilla jest większa 
opielka dydiaiktyo=oa i dosto­
sowruruie - w większym, nqż 
olJ.ecn,ie stopn•iu, caJego me­
cha-nizinl'\.I uczelni do możli­
wości dyd.aiktycz,n.ych i po­
llrzeb sbudent&w. 'Ilu bo­
wiem trzeba równ~eż, a może 
-p!"7..ede wszystkim? - szukać 
pir-zy<"'Zyn studiQW·an:ia „ponad 
lll.Ortnę". Czasową ... 

' I '1 · ~·\ ~ · IRENA DRYLL 

Fot.o: A. Wacrr; 

Brqqada 
nie spełnionych 

NADZJ[EJ[ 
B yl :począł;€!k: kwietnia 

1940 roku.. Po blyska-
wicz:ny;m desancie na 

Daini~ wojska hitlerowskie 
zaatakowały Narwegię. W 
ciągu 24 godzin padly Oslo 
i Bergen. Po krótkim oporze 
j)Oddał .się także Narvik -
końcowy punltt trasy kolejo­
wej wiodącej ze szwedzk·iego 
zagłębia rud żelaza. Anglicy 
skierowali pod Narvik duży 
zespól okrętów wojennych i 

wysadzili tam wz;mocnfoną 
brygadę piechoty. Wkrótce 
przerzucono t>..i również od­
działy francuskie. a następ­
nie pols.ka Samodzielną Bry­
gadę Strzelców Podhalańskich, 
pod dowództwem gen. Bo­
husz-Szyszko. 
Już w pierwszej fa-

zie walk o tereny wokół 
NaTviku żołn:erz.e brygady 
zdobyUi uznarue dowódców i 
francuskich towarzyszy bron!, 
swoim - rozp..;czętym tuż -po 
wylądowaniu, 16-goclzinnym 
marszem na tyły niemieckie 
oraz brawurowym wejściem N ie dzielny do akcji. Brygada nacierała 
w ciężkim sirnlwtym terenie, 

m aga.zyn wśród topniejacych śniegów, 

D • ale mimo tego 2 batalion 
N'ie ty.liko z,resztą do alboo- „ Zl800ika .. s~zil Niemców z przedpo-

liutwiuun. Na 1lr>zech łódZlk.ich la jak stado baranów'' 
uozełruiach - PL. UŁ i AM l6dzkiego" brzmiała póżniF.ojsza sztaibowa 
wśród osób, które w roku relacja 0 wykonaniu przez 
1967 uizys:kały dyip-lomy, mło- Podhalan pierwszego zadania 
dz;ież pochodtzem.ia robotniczo- bojowego. 
chłopskiego, starnow.i wyż- Termin ostatecznego natar-
szy procent (46,3) !l'iż wśród cia na Narvik ustaJIOilo na 
ogól.iu studiujacych na tych 28 maja, a brygad.a otrzyma-
uczehn-iach (45,1 proc.). W la zadanie uderzenia na ty-
tym n>a UŁ n.p. wśród stu- ły Niemców, opanowanie pól-
di uj acyoh 48,3 proc., WYSPU Ankenes i un.iemożli-
wśród dyplomantów 52.3 wienie Niemcom odwrotu 
proc. N:rjha•rdz1iej syrrniptoma- spod Narviku. Roz-poc7.ęly się 
tyczille, <rewelacyj!lle wręcz ci~kie, krwawe boje, niektó-
doane, zawiera jed!ll'ak ainali~ (Dalsr.i:y diąl!" na str. 5) 
wyniku sesji 1966-67 roku~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~-'-~~~~~~~~~~~~~~ 



„ ....................................... „ •••• „ ........ , ••••••••••• „ •• „ ••••••• .., __ ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~-
! „ o Ie ... I k I tykc~W<J:ne{IO przeze mnie poetę 1łie tv?- aMikCYWać. Prepa'1'u;e więc mo;e po- I 
• ko:, gdy porusza. aię w tema.tyc:.e pa.- glądy n.a tem.at łódzkie{l'O poet11 w ten • 

• triatyczne3. W następnym wierszu, sposób, ab11 w11szfo, że „tam<:i z NRF • 

• W„fano>ra.mie" z 19 Trn>ja br. tika- k,tóregc dotyczy polemi.ka., poeta. czyni i Izraela twierdlzą to a'lil'll'O" i że „tą : 

• z.al się felieton o mojej reJ!enZ;i, jakq się .- ni prZlJpiql - wnwkiem pierw- marcu pewni mtodzi ludzie myśleli o 
• zamieściłem w ostatnim nwmer.ze kwar sze3 osoby boskiej: „Chrysflt.wl to był podobnie". Za.bieg ten jest precyzyj- e 
: talnika „Osnowa". Zmuszony jestem mó! ojciec" (a tomik nooi tytul: „Je- nie jednoznac2my ! wobec swej oczy- • 

e wystq,pić z odpowiedzią, ponieważ w · sien z Judaszem). wistej niestuszności - zniestawiajqcv. • 

e swoim felietonie Karol Badziak znie- Podobne gene111logic:me '1.LZll.Lf1Pacje w Badziak pisze: • 

• kształcił moje w11powiedzi. By zach.o- 11f~ze społeoznej. nazwi;ilem <M-oon:o~ „Za.stan.111wiające, że TuneokieTMi : 

• wać zwięz!ooć, muszę ode~ać Czy·tel- m1eszczanst<Wem, zeby uniknąć ba1'"dzie3 szczególnie nie prz1J"P(!d'ł. dlo gu~ e 
: nik6w do egzempla"Tza „OsnCYWy" ·- przykrego, jak mi się zdawalo, sio- wie-rsz Mieczysł.awa S:zatrgGITl.4 „Jeru- • 

• r.ozpoznajq wówczas sens przemHczeń za'lem, Jeruzalem„." : 

• i obcięć · oraz polemiczne obyczaje K. A przecież: • 

• B<Ldzio,ka ujawnione w tym felietom.ie. Zasta.na.wia.jq,ce, że Badziak-Owi szcze-; e 
: K. B<Uizia.k nie kryje ina.wet pozo- gólnie przy:pa<U do g.wstlu ten wiersz: • 

0 rów i ucieka się do najtatwiejs.zej Il • t • • 
• ma.nie-ry insynuacyjnego , zarazem bez- I n O J r a Jordam. dym11U 'TÓWiniioonni liści • 

• : ~~~~U:·~0 „~:~e~~s()°J;!~fei,~ ":!::: ~=~~:=~ : 
• nawia się", i oczywiście ,,zo,pytuje". TO'bie plasz-cz z ognia. 1WISZ!JCh . •. 

e Opr6cz pytajn~ków („skąd _mu to zna- h cl.achów („.) 

e mu?") stosuje też do.myśln~ki („no y n a,)• m n 
1
• ej• T()oie JIO'Tdwn dym1.L równinami • 

• cóż, Twnecki wklocznie.„"). kww.tów • 

: Kryty·ka wiersza o Oświęcimtiu była Tobie Jordan ognia r6wnina.mi liści : 

,._ - co powinien bul dostrzec felietoni- • 
łoil sta - wrośnie <> !; r on q teg<> tematu W ten spo.sób, gdybym chci<U się po- • 

g pr:ed profanującą go mierno.ściq pse- • 1• k slużyć, jaJk to czyni Badziak, taJmu- • 

• udopoetyokq, świadomie koniunkt1.Lra!- n· 1e 1terac a dyczny.m czyt111niem wstecz, wyrwa!- • 
• ną, piszqcq na każdu kr.i.kurs i · każ.du pym z kontekstu jego felietonów te • 

O feistwal poetycki. Temat ma"Tttl'Tologii fragmenty, w któruch przyznaje się I 
O konsekrować· mogq tylko autentyczne on do ws.pórouborstwa W(\'tków i mo- e 
ił talentu, kt6ruch ta.kie w łódzkiej po- tuwów ostro krytykowa.ne; dziś ksiqż- • 

: ezji nie brak (te, kt&re przeciwstawia- ki, bądź, jak powu.żej, zachwyca się : 

•
• !em autorowi oma.wianych wie'Tszy, iinw.ok111cją wiersza., kt6rej przedmiot • 

BadziaJc przemilcza.?). Rzeczq talentu PTZesta.l b11ć dziś symbolem, a stal się e 
! poetyckiego je&t bowiem z:na,;dywa.nie wa „mi'!!omania". Dość jasno !Z tego krzyczącym faktem aneksyjnej polity- e 
..., tema,tu na wlasnq miarę. Do tego wla- wynika, kto r.zeczvwiśeie jest za wy- ki. Lecz te na.rzedzia i metody pozo- • 

: śnie zasirzeżenia i sądu bylem nie tyl- razistościq postaw ideowycG mrodej stawiann Badziakowi i kulturze jego • 

e ko wprawniony, ale i .zobawiqzany poezji. mniemo,nej publicustuki p.oli_~ycznej. : 

O ,ele.me-nta.rnym nakazem sumiimia, na- To, co 1W14>ist1iłem w receinzji i co tu- JERZY TYNECKI • 

•
0 

kazem pa.triatucznym i humanistycz- taj powtarzam, należy do 1WT1ma.lnych • 

• nym", jeśli bez tego patosu BClid.zia.k kryteriów ocen stvs0<1vanych przez Pon.i.ewat polemi.kia. t.a. jest Skon- • 

: ~~~jśfe s~I, r:J:ÓT~ż:i:~P~!;!~~kte-r;',.~~~~j ~Y~~~~!:z~~~ckist N:t:.m/:::O.e::'"~::: ~:u=~e w'P~~1:~ie~e,j=o w1~ o;; : 
G pie-kw wojny i obozów, są w swoich telnbka - próbu;e nadać no,s.zem.u ~po- ważniejsrz;yclt powooów do re[)ll'ild. Mo- • 

•. wstrzą.sajqcy·ch re!o,cja.ch powściągliw- Towi inne wymiary i kcmkretyzacje. gę stwierdzić tylko, że 1stotnie odda.je • 

... si ni·ż ci, którzy temat wa.lki ~ mar- W dodatk;u z sobie jed1rnie wiadcmych ona stan ducha. i umysłu męś<li na.- • 
„ „ · d _, · · ów szej kirytydm literackiej. • 
e turoio.gn Je yme st11hzu3ą. powod odtwraoo ideologiczne i.itano- e 
eł Profan111cyjne ciągotki cedw.jq kT'I/• w~ko ·tej strony, którą .w.prag1iq.l za- KAROL BADZIAK • 

• • .•••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• „ •••• ,, •••••••••••••••••••••••••• 

o d niepamiętnych cza.sów CZł<>­

wiek żył w symbiozie ze ZWie• 
rzętami. Nie stworzył ich 
wprawdzie, ale oswoił - uza­
leżnił od siebie, sam s.ię z ko­
lei uzal,eżniająe. Większość 
tych zwierząt nie przetrwała-
by i roku bez pomocy czło­

wieka, z drugiej zaś strony np. pomór 
bydła w wielu jes»eze społeczeństwach 

godzi w podstawy egzystencji ezłowieka. 

W miarę rozwoju eywili.zacj.i, zaryso­
wuje się inna symbioza - ludzi z wy­
tworami ich rąk i umysłów, c.złowieka 

z maszyną, Coraz więcej f'!11keji, wyko-

zaatakowany oka.załby się bezbronny. 
BC2 nich na eo dzień wiele gałęzi prze­
mysłu musiałoby zwinąć lub znacznie 
a.;ra.niczyć swoja produkcję. -

I nie tylko w dziedzinie produkcji 
wykorzystuje się dziś elektroniczne rn­
boty. Maszyny te wykonują większość 

prae w ewidencji i przy oprae<>WYwaniu 
statystyk, określają tendencje gospodar­
cze, prowadzą bucha.lte:rię bankową, kit>· 
rują pracą wielkich lotnisk, regulują 

ruch uli!o'Lny w 'l'l'ielktleh metropoljach, 
przepowiadają pogodę, wykonują na zle­
cenie w tern.pie błyskawicmyn1, najbar­
dziej sl<ompliilmwan!t obli~eµia, poma-

I ,,Z komputerem pod rękę" j 
nywanyeh dotychczas Indywidualnym 
lub zbiorowym wysiłkiem ludzi, przej­
mują na siebie maszyny. Ich rola w żY· 

eiu społe<:7eństw ludzkich wzl'asta z 
dnia na dzień - zwłaszcza od c>.asu, 
kiedy wynalezione przez człowieka 

„mózgi elektr001owe" wkroczyły d.o dzie­
dzin dotychezas pozostają.c_r_eh wyłączną 

domeną „homo sapiens"', jak uczenie 
się, doskonalenie swojej pamięci, zarzą-

dzanie, kontrola pracy maszvn 
i wreszcie ich konstruowanie. 

KOMPUTERY DO WSZYSTKJEGO 

gają kon&truktorom. architektom, eltn­
nomistom i ludaJiom nauki każdej spe• 
cjalności. 

WiIZJ<A PRZYS7.ł.OSCI 

C zy zauw-...:żyli Państwo, 
że w wielu jęz.ykach 
świa;ta słowo „widzieć" 

bliskie jest słowu „wiedzieć"? 
Ma to głębokie przyczyny, 
przec1e:z cywiłizacja }iudz;ka 
jest cywiilizacją wzrokow­
e ó w. Inaoz.ej mówiąc, więk­
szość informacji dochodzą.cyc..'1 
oo naszej świadomości z ze­
wnąhrz dociera przez oczy. 
Jednostką informacji jeS1t, jak 
wiemy, jeden bit. otóż. rlldol­
n<l\ŚĆ przepustową wzroku ludz 
kiego szacuje się na około 

miliQJl bitów na sekundę! D.->­
ty'ku - na sto tys. bitów na 
sekundę. Wre&Zeie słuchu 
ti'llŻ tylko na dziesięć tysię­
cy j'ed·nostek informacji na 
sekundę. 

wmżniejsr.ego k&nału informa 
cyjnego. łączącego mó:zig ze 
światem rewnętr:znym. Przie.. 
cież pytanie, c:z.y <>ko w ja­
kiś sposób Jńe ipraeks:z;ta;lca 
sygnadów z zewn~ - a jeś­
li przekształca, to ' ja.k -
oraz czy w og-'.>le nie :mrmiej­
sza li<:Zby tych sygnałów -
deS1t pyta.niem ba!l'du,o .zasad­
niczym! 
otóż właśnie. Dzięki rlJml:.'d­

nym badaniom wielu uczo­
nych z różnych krajów wfa­
domo jm na pewno, że oko 
aktywnie przekszbaloa potok 
informacji i eliminuije nie­
które z n.ich. Nie wszystko, 
co „widzimy"; dociera do na 
sze!l'o mózgu. Są pewne frag 
menty ;raeczyw.istOCci; [cióre 

Bitw oku 
Mażemy wyobrażać sobie 

tylko, jak inna byłaby na61Za 
cywilizacja, gdyby głównym 

kana!em informacyjnym lu­
dzi nie był -Nzrok, lecz m>. 
w~ch czy sluc.'1. M<>że - k',,o 
wie cywilizacja inteli­
gentnych węch0wców czy sl:n­
chowoów istnieje gdzieś we 

oko a:ejesbru~ &le 'ktOCyrll 
istnienia ;n.ie uświadamiamy 
ooibie w ogóle! Zresztą. m~ę­
d!Z.y okiem a mó~em istnie­
je także odspo'lllied'nie spraęż,e 

nie: mózg w.pływa aktywnie 
na odbiór sygnałów przez 
narząd wzroku, 

Mori.na. powtiedzie.ća :be w 

m-esztą dlz:ięlkii 

dyiploma<tycznej 
z tych sideł róż­

tallcie Chliileok!ie-

KQT'owód śwtiJaJdlków, kr.óry się pro:e­
toczył w tej ~ra'W'ie przed sąder-..!, 
sk.łada się z llud7li naiilwm ych i łia<tiwo­
w 1e.nn ych. A przy tym - Z'W'łaszcza 

oi pożal siię Booe n.ieiktórzy „tuiryści" -



Airtyi!ruły .z brutailinymi aota­
lkaima. n.a na.ród polski i jego 
przywódców, bez.czelmie po­
maiwia·jące nas o am·tysemic­
kie posunięcia, od <peWUlego 
czasu nie schodzą '.z łamów 
ndektórych O'Tgamów prasy 
aimerykańskiej. Podaje się 
wręcz fantastycme przyikłady 
ahjawów tego „antysemityz­
mu" w 111aszyrrn k.raj'll. Skąd 
czenpią autoirzy t~h wy:Po­
waedzi „fakty" kolportowa.ne 
w syjonistyczmej :prasie USA? 
Oczywiście, !Z życia... aiJe lilie 
w 111aszym kad·ul 

Gdzie jesl 
ant9semit9zm • 

Ekscesy aintysemicllde są 
1POWSzednim zjawis'kiem wła­
śnie w USA. Niejedl!lokrotnie 
opowia<lali m.i o tYllll moi 
~=ówcy żydowskiego pocho 
dzenia w Detroit, Filadelfii, 
Baltimore. Zwła=za tragicz­
ny jest los Żydów - emi­
.girantów świeższej daty, iktó­
r.zv różnią się swyim wyglą­
dem, spose>bem bycia i akcen 
tern mowy od masy zasiedzia 
ł~h Amerykrunów. Wy.awiska, 
szykany, a nawet kTwaoWe 
'!"oz.prawy 111•ie 111a•le.żą 1ru do 
rzad1kości. Nie ipisze o ty,m 
amerykańska prasa central­
na, inatom:iast l.okalme gazety 
biją często 111a alarm, zamiesz 
czaijąc opisy zibrodni i z.ezna-
111ia poszikodowainych. 

Oto tylko '})CITę przyikładów 
z „The Ba.itimore" 2l 10 ma!I'Cjł 
'9611 iroikru. 

- Nie śm1em podać wam 
swego 'lla:zwiska, aro!i na.zwy 
sklepu - mówi właściciel 
niewiellkieg.o skle.pilku w cen­
trum Bailti=ore. - Gdybym 
to uczynił, on.i na pewno by 
przyszli z bombą ..• 

BOMBĘ 

Na przestrzeni półtOII'a roku 
35 n\·zy potłukł-i mi sz)"by 
okien i drz'Wi. Po trzecim 
napadzie już 2'.adna firma me 
r.hce minie ubezipieczać, .. 

PeW1I1ego razu weszło do 
sklepru dwóch dlrall>ów. Jedie.r. 
z nich ścisnął mnie ramie­
niem z.a szyję i przystawił 
nistQlet do ucha. „Nie ru­
szaj się" - powiedział. Za­
brali 265 dolairów z kasy, a 
potem kiazali położyć się na 
podłodze twarzą w dół i wy­
cia'gnęli portfel... 
Stają się coraz ba1'dz.iej za­

C!lekil.i ~ coraz .z.U!Ohwalsi. Na 

• przeciw 
zawałom 

Zawały serca są powszechną chorobą cywi.liz:ae;i wsp61czesneJ. Ba­
dając pr:z.yczyny tej plagi czasów dz.isiejseych, naukowcy 001<.ryll, 
że powstawaniu zawałów sprz.yjają wielorakie czynniki, a miano­
wicie nadwaga, palenie tytoniu, nadmiar cholesterolu we krwi, cu­
krzyca, ischias, zła przemiana materii, wreszcie nerwowy pośpiech 
w czasie pracy. Badania wyka.załY, że gdy zaistnieją dwa ze wspom 
nianych czynników - w6wezas ryzy1'o zawalu n.śnie trzykrotnie, 
przy zbiegu zaS trze<:b· cz,yn:ników - aż lt-kr<>llllie. 

O ile jednak zbadano stosunkowo clokładni.e w wszysr.Ko, co 
przyczyni.a się do powstaw&Aia zaiwatów, to na ogół o wiele mniej 
wiadomo dotychczas o sposobach zapobiegania im. Na tym właś­
nie tle nar-Odzi't się w USA i sięga już obecnie także do Europy tzw. jogging (dosł<>wnie: wytrząs), rodzaj biegu na przetal, mają­
cy być formą treningu pneciwzawałowego. W Stanach :L.Jeilno­
czonych uprawia go już około 5 mili<Jonbw osób płci obo)ga, spe­
cjelną 7.aŚ sławę '.bd<>był sobie 52-letni senator William Proxmir_e, 
który dzień w dzień przebiega wzgl. części<>wo pr~emaszerowuJe 
w dwóch turac·h (ran-0 i wiec~em) 1• · km. W Chicago Jsklieje 
nawet klub amatorcnv joggingu, skupiający 25 ws. człcml<Ow. 

Ruch ten jest PD1Pierany przez llowa=ystwo wal~ z Cllol'Obami 
ser.ca - pod wa.run.kaem, źe biegi i marsze odb)>waJ'\ się POd .KOD 
trolą lekarza. 

Czy jest to jes'Z«e jedna z lic:mlych amerykańskich maAi.i - C7.Y 
też rzec'Zywiście mamy tu do C'Zyni-ia z nowym sposobem leC'Ze­
nia chorób układu krążenia? Sprawa nie j- jeszcze -tatecznie 
zbadana. Jednakże zdaje się nie ulegać wątpliwości, że ruch 
- i uprawianie w ogóle ćwiczeń sportowYch jest wska:zane przy 
chorobach okładu krążenia. Wielu specjalil!t6w zaleca swym pa­
cjentom uprawianie lekkoatletyki, pływainia, wioślarstwa, sportu ko 
larskiego. Kardioloi: z Cleveland, dr H. Hełlerstein sllWierdził n.a 
podstawie s:z.eroko p:rzeprowadz1>11Yeb obserwacji, że drugi za.wał 
następuje C'Zęściej u ludzi żyjących 08tr<>źnie i unik:'"j~cych w~­
siłku, niż u uprawiających ćwiczenia f.iZ3'CZDe. CzęścieJ też Jron­
czy się śmiercią. 

Obecnie podjęto już be71pośrednie badania nad rezuJtatami JOfl:• 
gistów. Na uniwersytetach w stanach Minnesota, Wisc<>nsin i Pen 
sylw.ania zestawiono mianowicie grupy pacjentów o :równej wad-ze, 
ciśnieniu krwi za.wartości cholesterolu 14>. z których jedne upra­
wiają biegi 1' marsze a drugie - J«mtro.lne - prow·adzą życie 
siedzące i w ogóle unikają wysiłku,, ~ jest le,ps.ze - dowie-
my się więc niebawem. 

ulicy przed skdepem w:t'~k'! 
opl•uW<:JJją moją żonę. RoW1I11ez 
wewnątrz sklepu nie naszywa 
ją nas imaczej, tylQw• „Ty 
brudtny Żydzie". Nawet małe 
dziecia'iti wipadaja do sklepu 
z klrzykiem: „Żyd, Żyd, 
Żyd .•• " 

Syn m&j wynosił puste bu­
teLki na tylillą alejkę. 'I1rzech 
chłopców pod.S1koczyło do nie 
20 i zażądało pieniędzy. Nic 
m~ał, więc dostał 1p<Ustą bu­
t.P.>!Jką w twairz. C12:tery s'llWy 
l'lhirurgic7ine ! 

- Nie ma ~!Il!ia - doda)je 

żona sklepiikair,za - żeby nas 
tu nie clręcz,oao. P.rół>owalam 
za.sik.air.bić sym.;>a.tię, oddawa­
łam ubrania, z których wy­
rosły moje dzieci. A:le oni je 
wy<r.z.ucaili ..•• 

Pewnego <linia przyszło 
dwóch, :po 19-20 lait. Jeden 
miał zwiąuainy w ipętlę szm.uir. 
Nic ~ mówiąc powiei.;ił pę­
tlę IIla stoja'ku i .tylko ~j­
in:aił na mnie WtZrokiean 
oprawcy, iPO czyun obaj wy­
sz.li. 

~rdbliło mi się słalbo d :M­
C7.ęłam się tir.zą:ść, jaik' nigdy 
od wtlelłu la<t. W czasie woj­
!llY byłam w oho.z.ach hitu.El- , 
row~ich w EtH"QPie, 1ulli:.ry<wa 
łam się. I dobrze znam ten 
W7.irok oprarw"Cy ..• 

Teraa; girożą podłożeniem 
bomby. Chodzą !PO skil~pie i 
mówią in.a głos, żeby wszyst:.y 
słyszeli: ,,Nie <podoba mi się 
ta ooiiuira, czas jl\l!Ż podłożyć 
bamlbę". Jestem ipew.na, że 
oni to zrobią. W czasie ostat 
niego włamania wyipłoszano 
deh, a!le zostawilli bańkę ;i: 
benrz~." 

N.JE DA.JĄ ZYC 

Tum., w Wliedmiiiu, ludzie ai. Olbrzy­
my<W<łll,i lkoreipetycje, tu w Polsce 
otrzymoon lelkoję ,wychowaiwoz'ą. Pol­
lika: ~pra'W'.iecllliWO.Sć Oikaoza>m się 
dla: nfich 'Wlie1BrodllłS2llla i 'WYlJ'."()IZ11-
ła. 

tDWti,ska, ~ dosllto óo krwa­
wej ~oząiorawy. 

- N~łna rok temu. w 
Iiipcu - Cipowiada kocespo.n­
dentowi gm;ety - szedłem do 
sklepu, gdy ,i;r.zeoh młodzień­
ców udero:eniem pięści prze­
WTóciło mll!ie llla chodln.ilk. 
Kiedy jeden z ll!lich ~ mo­
ją głową o płytę chdm:iko­
wą, pozostaili !l!Ożatmi p!.'lllli 
kieszenie, 01pró:imrlaijąc je !Z za 
wa,rtości. Roziprtu.li też koszu 
lę i spodJnie, szwka:jąc pasa z 
pjeniędrmn.>i. ZaibraJli zega<retk 1 
100 dolairów.. „RatuJn,kn.t, ra­
bul!11k,u" - wołaiłem, aile są­
sied'Zli pr~ihi pa.brząc 
clbojętnie Da to co się d<Zie­
je ... 

Na tyid:uień przed Bożyim 
Na'l"odzeniem, Jaok Ha•ddad 
we wJ:asnyim sklepiku został 
postrzelany w oierś. Kula 
strzaskała kość · oboljczyka I 
US1Zlrodiziła neriw ruchowy. 
Tera.z rue wfada l"ęiką. 

- Nigdy jilllŻ lll:ie wrooiany 
do tego skle,pu - mówi Jack 

Hadidad. Tam ~śnie-·· na 
ścianie ciągle widniieje t'jpila.­
ma mojej k;riw!i.. 

A gdzie policja, gid.z.ie 1 pra­
wo? - zaipyta zapewme czy­
telinliJk. Otóż w "t<l·kich przy­
pa.d!kach przedS!t;awicie<le wy-1 
mia.I'>u sorawiedlUwości są !Illa­
der poola:żliwi dla bamidy;tów 
i ol>ojębrui na kTzywdę po­
S7Jkodowamych. Rówmież wła­
ici.ciel sklepu w Baltimore 
- Kia>!'l Krjeger1 krtóremu z 
JPO!llOCa szwaigra udało się 
zallrz)'1lllać i dbeziwładinlić 1Da­
paistnik.a, O!l>O-Wiarla jak ocllby 
wał się sąd. Drab pochod<Ził 
;z Filladel:fii li za;brał prremo­
cą KriegeroWli tz. !kasy 26 d<o­
laTów. 

- Sędzia powied!'Z.iał: 
relacjcmuje Kiairl -. „Jestem 
:z.męczony od tego trod:zalj!ll 
skairg". Spoj.rzal 111a balndytę 
i nz:ekł: ,,Daję Ci 5 m:infll;I; llla 
dlJUSzczenie miasta". Faicet 
zaś powiedział, że ma spra­
wy do zała<twienfa i wy<jedlzlie 
dopiero o trzeciej. „O ikey -
,pow.iedaJial sędzia - l!ldech 
będ:zie 0 tz.zeciej". „A c-0 z 
moimi pieniędzlm:i?" - zaipy­
tałem sędziego. „A tro vwo­
(ja sprawa - powiedział 
możesz go oska.rżyć z po-
wództwa Cy<W1i:Jmege>!" 

Taikich pr:zyikładów można 
mnożyć tysiące. 

BRl"GADf-1 
(Dokończenie ze str. 3) 

re W2Jg6rza pmJOObodziły z rąk 
do rąk, a poś..'"6d skal i pa­
rowów dlochodl::iło często do 
zaciętej wa.lkli w.ręcz. Atalku­
jące Narviik wojska lądowe 
wsipi~a.ne były przez paroro-
1 uj ą.ce wyibrz€rl.e okręty a:llanc­
kie, Znalazły się wśród nich 
ta.kie polske niszczyciele: 
„Błyskawica". ,.,Grom" i „Bu­
rza". Podczas Jednego z :na­
lotów niemri.ó!Ckich zatonął 
traiio.ny borrlbam:i. „Gre>m ". 
Zginęło wtedy 54 maryinarz.y~ 
a 29 zostało rannych. 

28 maj.a pomiędzy gOO:miną 
4 a 7 rano nastąpli gr~y kry­
zys bitwy, który przełamało 
jednak pomy;Slne na:taircie 
1 bataliom:.: Podlhal:a:n. W tym 
momencie rozpooczął się osta­
teczny szVuirm aliantów na 
Narvik. W nocy - po 22 , go­
dzinach krwawych wa.lik 'mia­
st.o zosta1o :zxl.obyr.e, a d•6wó<i­
ca sil alianckich w No.ltWegii 

, gen. Beth-OUa.rt .gTatullov,goał . żoł 
nierz.om polek1m 00'1111ag1 i 
zwycięstwa. Nie doc:ze/lia:l:o go, 
jednak 97 pol~łych 2«>łnierz.y 
brygady, Pochowano · ich 30 
maja wie<:ZO!rem., wa wspól~ 
nym grobie, n«. cich:lfm wiej­
skim omenta= poil Na;rivi.o. 
ki em. 

Zdobycie Nairv1kiu r 'Qylo 1 jed­
nak wyłącznie z-~ęstwem 
symbolicznym i ·~żowyrii, 
jako że jeszcze Wl:eei rozpo­
częciem natairc1a / na miasto 

mym cz.asie /Anglrlcy opuSl'Z;CZ!l~ 
]ii j!WŻ grem iiałnie „bretońską 
;redutę". DJla brygady, kitórej 
losami nie i interesowało si~ 
zll:!>cl:nie P" Dolskie dowództwo w 
I.ondynie, wyjście z S)"Wacji 
byto właścliwie ty1ko jedno -
nie l!iC!Zyć1 Slię z rozkaza.m:i 
Fraincr..zów.· 'll!ydawan.Y.'1!1i jedy 
nie dla rął.iow.am,ą, powr<Jw 
czy resztek! pi:€!Jiiliu, i do­
łączyć dK> ~ących óo 
Anglii woj$. 

16 CZE:l"WCa.;> .- gen. Siik~..<.. 
podczas ' r<>ZJmi>wy z gen. Bfr 
buszem ośv~czył, że faic 
nie wiedz:iaj o powir-OCie/bry­
gady do f/l-a.n.<cji i a~1owa!; 
aby „Illie nara7Jić ,polskiego 
honoru vrA>jskow~6 i wypeł­
nić Clio l.rońca śwój Ż-Ohlli.eyski 
obawi<ł:4.bk". Wypelniaili go 
więc F,~ailiam.ie uczciwie i 
ofiarn'1e. W nocy z 17 na 18 
czerwka przepa~ ostatnia 
&zan ~ uratowania całej 1u:b 
P'rZ"Qnajmniei ~oi bcygady­
W"i§p<>mina w swej książce o 
l'hrvhlru Ja:n Meysiz;te>wicz. 
/Anglicy .pozostawili za oobą 
fysiące nowiut€ńlikich samooho 

'·dów. Nie bra.Afo też paliwa. 
MoŹila było jeszicze Zldą±yć do 
je<chać do Br-?.situ i w porę 
opuścić Francję. Niestety. 
gen. Bohusz, w myśl otrzyma 
'llych poleceń czekał na zwol-
, nienie bryiga.dy z r-OZJkiaz:u oor-0 
ny nie istniejącego „:firontt1 
Bretanid". Dopiero 18 czerw­
ca zjawił się w sztaibie bry­
gady gen. Bethouart, udziela-

spełnionych 
/;podjęto decyizję o :późniejszej jąc spóźnionej rady, alby bry­

ewalaiacji siil: alianc:k:i!clh z gada starała s:ię dotrzeć d-0 
Norwegii. Stąd 1;eż, po krót- jakiegoś portu, po czym odje 
kim pościgu m wyoofujlący- chat do Brestu, skąd następ­
mi się Niemca.mi, fuygad:a nego dnia odpłynęły do An­
Podhalańska osladl!iała do giii bataliony f'trzelców ailpej 
8 cz&wca załadunek wojsk · skidl i :ix>lnierze LegH Ct:.:­
korpusu eioopedyc~ na dzo.ziemSlkiej walczący 
okręty, a jej odd:zfr,a,ły jako , wraz z Po1a.kanni. o Narvik. 
joone z ostatnich opuściły o nioh bowiem ge'Il. Bet­
Nonwegię udaj.ac się Clio F.ran- houaait parni~ zn=ie 
cji. PowrOt brygady na iz:ont · :wcześniej. ZJWałnia,j:ąc Pola­
francusk,i zakladaiły bowiem : ków dopier-0 witedy, kiedy 
rozkazy gen. ~ k:tó- · WS<Zystkie drogi były J'UZ 
remu podlegał f-Ormiałn.ie gen. przerwane przez n1e.m1eckie 
Bohusz. Wprawdzie możliwe 1 ko1ummy ;panceorme. W ten 
bardziej sensowne, ze wzg}ę- s;posiób Brygada Podhalańska 
du na eyt'll:aqję we Francji, by pr:ziestała istnieć. Ozęść żolnie­
łoby zatrz,Y11Ilamie brygady na ny otoozona przez Niemców 
ter~i'llm brytyj<skim, łOO- dostała Się do niewoli. pra­
nak:że wobec brah-u jaik!ich- wie 500 przeszło Loairę, po 
kołw1~k wytyc:mych ze, strony czym w -0kO<licach Carpiagne 
polskiego naczelnego dowódZ- władze francuslcie osadzily , twa.i gen. Bohusz 2Xiei::ydQwał kil w obozie pracy mt:rudnia 
się wy~ rozkaz oWyjamu !jąc pmy robotach meliOII'acyj­
d<> ~1. 14. ~ po nych. wielu podzielifo łosi 
krótkim posł;oJu w Szkocji uahodźców sz;ukając pie 
b~ygada wyilą®waJa w Breś- . się dalio schronienia i ohleba 
cie. a t.ego sa;tne.@C> dnia - Ponad 400 żol:nierzy wraz ze 
Niemicy _wjoolutli trium.fail.nie sztanda;rem bryigady przecfo­
do Paryza. , staro się jednak różnymi dro 

ŻOłn.ier.rom bcy-gady poiwae- gami óo Anglid i dołączyło 
rzono o~~ Bretanii na do powstającej właśnie pierw 
40 ik.m odc~ frontu. Z chw1- szej Polskiej Dywizji Pa'll­
lą przy<bycia brygady na ~- c.ernej. Sporo z rozproszonych 
czmac:zxme poz;ycJe dkatzał<> Slę po świecie ~ańczyików 
jednak, że Podiacy byli na walczyło później ta.Kże w Bry 
owym , ~e" oa.łlkow.icie gadzie Karpackiej, we fran­
osamotn.i~ a pona.drto, poza ouskim :ruchu oporu - i na 
r'?z~ . gen. Bethouarta, wsizygVkich niemal toontacb 
rue 1!11e!1 zadnych środk<Jw do LI w()lj!lly światAY.vej. 

<:),pracował: 

stawiania OJ>O<rill. Brak było 
amunicji, ~{lcznośc:i, artylerii, 
broni przecrwpancemej i środ 
lków transportu. W tym sa- 7JDZISLAW SZCZEPANilAK 

NADZIEI 



Osobliwości lódzk ie 

'Na. Pole«iu., 2'GJTa.z za ZOO, 
)est ul icz.ka. K:rakOllDs ka i 
fYl"ZtJ nie; pod nu.merem 116 
rznajd.u;ie się nec.z, że dru­
giej taikiej nie znajdziesz. To 
cu.dOW114 willa mal.o-blę:kiit-
7W-różawźutik4 i ziele-niutka 
z bielttf;eńkimi balustTrod>kami 
nG różnych po-ziomach, _z ma­
ska.ronem i kolOTOllDym.i ku­
Zmn.i. 

Kawalek a.-wtentycznego Hol 
lywood - mieszanina minia-· 
turowego DVsneyfo'l'ldu. z pa­
łacem a.mat.orskich ma.l.ow(I... 
'nek. Brak tylk-0 la,będzi, a 
rPGłae byiby żywcem prze­
niesi-cmy z ma.Wwid<el jotogTG­
;ikznych. 

Willa ;e:Jt wspaniałym ki­
czem, wyk.cma,nym niezwykl.e 
!JtaTannie i porządnie. Ogró­
dek, w kitórym stoo, czyściut­
ki ja,k ba; ~ku f-0nt<Jm­
'11a w kształcie syreny opasa 
'!lej wężem, z którego tTy•ska 
woda, z boków basenu b-et.o­
nowe ra.ki, ryby, ślima·ki i 
inne przedziwne stw-O'T71; w 
tra,wie za:iącZ!ki, S<lTe-nki i 
'niedźwiedź. Wszystko to ;a,k 
ż!fWe, w na.bui„alnych k-Olo­
ra.eh. Pod sta-ro-nnie utf"zy­
manymi krzaika,mi wielkie, 
czerwone, szk!<me i bly=ą­
ce muchomory. 

Przygod'll.i mjcrmat>0tnt1 
ibo d.amow-ników w ogóle nie 
wU!ać - widocznie żyją her­
metycznie zamJcnięci w te:i 
willi, mówią, że tlo w~ystko 
rza ~ka,ńs1d spadek; że 
plany wilU przyszły z Ame-

'Rozr11wki 
um711>lowa. 

Redaguje 
Klub Szaradzistów ŁDK 

Krzy­
żówka 

(premiowa.na książkami) 

POZIOMO: Nie zdloibi okna. 
6. Na nim ba.'"1.dera., 11. Wę­
żawarta ryba, 12. Utwór E. 
Zoli. 13. Zatoka M. Czerwo­
nego, 14. Zna.;y tenor (1881-
1947), 15. Wskazówka., pou.cze 

rt1ki łtd. Rzecz'l!Wiścfe nikt 
w Polsce nie t.:padlby ~ ta,-
iki pomysł. Ma! - jeszcze 
na ścia'IULCh. budynków go-
spo&rczych tcidzi.my Góry 
Skaligf;e, pokTyte lasami; wy 
pi·sz-wym.alu.:i Andy, czy Kor­
dyliery. 

Stary siwy stróż, ktÓT?J pil­
nu.:ie tego, omiata mi.otelkq 
cudowny ogródek i udziela 
;przez sW>tJkę bard.z.o skąpych. 
informacji, że właści,ciełem 
jest plastyk amatOT malują­
cy olejno ob""·'.l.Zy i robiący 
różne rzeczy .z plastilku. Z!l­
pewne Cl!by z czegoś żyć ••• 

Jeżeli dalby się pa.n, re­
da'kbe>rze, nam-Owić na obe;­
nenie tej niezwykfości, to 
rGdzę z dobrego seTca, niech 
pan weźmie Z;! sobą dobrego 
chiTu.Tga z igłq i nićmi i jesz­
cze lepszego mech-Omika z ni­
ta.mi, a.pa„ate4'1~ spawalniczym 
i dTUtem. 

Chi-ru.rg, 4b11 gd71 pan 
na widcllk willi pęk.me ze 
śmiechu., ror.aa pana zeszył, 
a mechan~k :'PO to, aby roz­
pękniętą :z w"'8olo8ci „WGf"­
szawę" zani'bowal, po§eiągał 
drutem i pospawał tD mie;­
scach bardziej Tozdziawio­
n11ch. 

W ańO ponieść tó rvzv ko, 
a.by tu, u nas, zooaczyć ka­
wałek cu.dcwttej Ameryki i 
pomarzyć wśród betO'(llO'Wych 
zajączków, saren i muchomo­
rów z błyszczącego szkła. 

W. KONDE1' 

a urlopie 

i Ul OnlU 

niej t6. Nocny pt"ZY'Odziewekij 
17. Starożytny rynek, 19. Per 
strach malwersantów, 21. Sa­
mOChodowa lu:, móZgowa, 23. 
Wiatr na Jez. Gard.a we Wło­
szech, 25. KOZJacki stopień 
wojskowy, 28. Najpięk:niej'SIZy 
"Utwór Ravela., 31!. Otacza ob­
raz, 32. Imię żeńskie, 33. Ma 
go panna młoda, 34. Natchnie 
111ie poetyokie, 35. Dlu:lJsze 
posiedzenie, 36. RoślLniny pier­
wowrz;ór. ornamentów, 37. Mia­
sto portowe w SenegaJ.u. 

PIONOWO: Glówny skład­
l!tik skał magmowych, 2. My­
je drugą,, 3. - Baśniowa cz,ęść 
Ta!lmudu, 4. Wyspy na Mo­
rzm Karaiibslkim, 5. Papuga, 
7. Popularna roolłna ar<llllla­
tyczna, 8. A.1tarka ~ Wita.j 
smutku", 9. Część słupka 
kwiatowego, HJ. Narzędzie ku 
chenne, 14. Bogini lasów, 16. 
Azyl dla przepiórki., 18. „Hal­
ka", 20. Pan BroniSil:aw w 
przedszkolu, 22. Rewolucyjny 
krążownik, 23. Lęk o coś, 24. 
S iostra Ba:l'ladyny, 26. Trener 
naszej kadry lmla.raklej.. 27. 
O sad na ściankach cylindrów, 
29. Bezwonny ga:z pailny, 31. 

Dziwny je ~wum111111111111111m1111111111m11mmm11umm111n11111m1111111i111111m11111111111111111u11111nu111111111111111111111mm111111111uuww111111u1 
§ Pwszczq, Bi<Uo<wieska. obejmuje 128 t111. na.wskiego ora.z to Zakładzie Badiini11 SM- a 
§ 921 hektarów - a tamtejsz11 Park Naro- ków PoL$kiej A~emit NOIT.i.k. § 
E dowy 5071 ha; i l>od<J.j tyle t'ównież ma.1- Latka. najbardziej chyba zacłekawi4 ek„ = 
§ dziesz tu szczegółów, budząeuch zaintere- perymenty i prace prow~ prze.z &ę i t 

KRZYK MODY E BOWanie wśród tury.stów. ootatnią placówkę naw~~ą. 
=: KO<TPwlen.tny dżentelmen, ledwie wiµiko- Bardzo ciekawe wyniki d!tlu ta.m 06ta.t-

T~<lda ~S~ra.wa .J~ § czył z a,ufoka.-ru j ledwie dotknął stoJ>q nio T>Tóby krzużowania żubra z bydł~ 
T~ (ni ~ Lynd z E pu.szczamkiej ziemi, ;u.ż z.aaqi t'O.Zglądać domowym, przy czym „W11Prodttk0<wano I 

e my 1 z <!"" E się &okola i wyipyt'Jl'Wać: ;u.ż 27 mieiszańców. :!:1 ~hnsonem.) lzu=e E - Gdzie rośnie tu trorDka. 1':t6t'q źy- Prace te mają nie tytko chat'a.kter eks-
k:tó . w :a~- d ę, § wią się żu!>Ty? perymentu nauloowego, aie również - wa· I 

'!"' r:.iJ··· o - - kli ctk u- § Gru.ba,seik trzyma tD f"ęee Jl'UIStu · olbrzumi lof"y 'J)Takt11czne. w tein 9t)OJ1Ób stWOTZOłUl 
~~o P ea. . u ~og OO: om, =: plecCl!k co u mniej wtajem'!l.icz~11eh może nowa ra.s.a bydła daje więcej mięsa., ba1'­
sk.i.;n1 P~=o~uJ mz os~ ~ wzbud~ić przupu.szczenie, ż~ ten miłośnik dzi~; wartościowa skó'.ę~ JJ co ważniejsze, §! 
czubka.mi. E flory białowieskiej zamiieTza slynną żu.- zwierzęta . te są odporlueJSZe na wszelkie- §! 

E bTówka. W1f'Pchać eo najmniej... rodztnnu go rodza~ choroby. GOTzej -:e sprawił § 
OGLOSZENIE a § fflQ.terac. Jednakże kotof" jego nos11 każe mleczności: kT>Cn.Vf! zaclwwa~y dzikość ~e- = 

§ z góru za,klGdać, że chodzi mu roczej o go. <>Jcc; czy matki . rodzaju rubrzego, tok że §! 
W loka.łu blara. podróty w := kcmtynu.owanie naukowo-farmakologicznych. dOJQ.f"kl mają z nimi S1>Cl'l'O kłopotu. . § 

Wenecji (Wloohy): =: doświadczeń których celem bedzie usta.- A czy kTOlfDY domowe zadowolone aą ze = 
„Intymne oraejaiMżkil po § lenie, czu t;to·tnte trawa ta, wymoczona, w swego przymusowego fliTtu. z dzikimi źu- §! 

ka.n.Ma.eh prz;v świetle księ- =: alkr.holu., ·daje w efekcie ~11nn11 eliksir, !>rami? 1 czu z k.olei żubrzyce bez zastrze- § 
życa! 50 proe. raba.tu dla wy § pakrze-piający dusze ' ciało. żeń przyjmu.;ią objatwy milośei ze . stron_u § 
cieczek zbiorowych, składa.ją- E Tlu.maczymy mu, że żubrówka („Hiero- buków? Tego, nie5tetu. nie daro mi sie E 
cych się oo aajmniej z 50 § chloe odoro.ta") podobnie j:r.lc stOTczyk ku- ustalić. Zapisuję na.tomia.S>t, źe tutejszy § 
osób"-· E kawki podkolan bialy, k&nwalia majowa, Zakład Badania SS-O>k6w PAN interesu.Je E 

E i wieŹe innych roślin zna.jdu;e się pod się nie tylke> żubrami, nGfbMdzie; okaza-- E 
§ ochroną. Że nie wolno jej %1'1JWać, że ha.in- ?ymi reprezentarn.tamit faunp biaiowieskie.1, § 
Si del żubrówka. jei;t wkazanu. z kt6ruch niejedne ważą 1000 kg. Od wte- § 

DELIIKA.TNOSO 

W Bro.kseM odpowiadał := W te; samej chwili rozlega się his·te.i Zu Zcrt kontynuuje się tu również ekspery- := 
pr7.ed sąd.em meja;kll monsieur E 5 
Henri Leclerc za znlewa.gę § § 
cielesną swej ~wfoy. Sąd E 5 

ferująe wysoki wyrok wziął= UOZMY ·siq 5 pod uwagę. że llWDSiieur § § 
Leclerc jest autorem książld E 5 
pt. ,,Kobiety wyma.gaJą dużej § § 

delika.~"·~ZKOCJI ~ KUl.TUR'IOD ... ~ 

lteklama na wystawie z I z· UB1l~ I męską konfekcją: E E 
,..Nogawka soodni - 10 in;y- § § 

lingów sztuka. r~ ja.ko E := 
~ ~ ~ 

SPOSOB § · :-:·: 5 

W 'IJWią.zku z r(jwnoupraw-1 f"!Jezn.,; krzyk m~odej matkl, kt0rli, kon- menty na ssa;kcveh 'fii;(My<:Ji ł na}mnie5szuc1i. I 
nieniem płci w Stana.eh Zjed 5 wu.lsy.;.,.,z'e przyga-'·ft3·nc "- ...;eb'e · T ki h · k .,_, ..... '·t · = D:OerllOD.ych nie wolno zamiesz := ,.. • -·~ "' ....., - • moze a c np. :ia nornz,.,. vu.re, ,,. ore przy § 
eza.ć ogłoszeń w rodzaju: E 10-letnie pacholę, woła: gadaniach mikrobiolo·g~eznui:h zastęJPu.ją 5 „Ogrodinik-męż=yz;na '()OISQ'JU.ki- E - Józiu., nie oddalaj 8ię! Józiu, trzymaj dziś królik! doŚWiadcro!ne. Niezwykle cen- § 
WMly". Pew'.en farmer dał := mamę za rę~ę. żeb11 nie stratowały cię ne ~<t też wyniki bada~ profesora. Dehne.za. E 
w.ięo 00 prasy taJti inserat: § dzikie żubry! nad ryjówko.mi. E 

- - Ależ mamo! - protestuje ehlopaJc. ~ Obole trzech. tDyŻej wymieniO'llych za- -
,,Po&z;ulruje się 0&0by d:0 § Po co ten krzyk? Przecież żubry nie "?ę- klGdów istnieje tu. 9 placÓ"..ce-k na,u.kowych ~ 

krów niewrażliwej na n&J- = ta.ją się po pu.szczu jak i-ieski t>O Kra- z całego kraju - w tum również jed'lll.i = 
ba.rdrzJej wyszukane przekleń- E kowskim Przedmieściu! z ł6d:i;ka. E 
stwa.. która byla.by skłonna E Potem dodaje tonem J)OUC%1&jqoo-profe" Prowadzi się ba.dania. nad praw.ami rzq- E 
mieszJta.ć w Jednym pokoju E SOTskim: dzącymi puszczą, nad zmiennością roślin, E 
z trzema, oowboy'a.mi, rzadko § - Po pierw~zej wojnie ltoiaf!otoej wvtę- konttJ'llU.Uje się obseTWGCje ekalogiczn.e § 
zatywa.jącym.l kąpieli"·- = piane, żu.O'l'y zniknęły stąd %u.pełnie. Obee- i biocenootu-czne itd„ a wyniki tych docie- 5 

LIST REKRUTA ~ nie, po · latach troskliwe; h.:>dowli, ma,111-11 loa.ń i obserwacji stwarzają prawdziwy ~ 
- ich tu już 164., z czego -na wolności prze- obraz Pusz-ezy Btałowieskie; we wszystkich. -

Młody Framo!IZ- odbywający 5 buwa 132, TeSZ'ta MŚ w sp~c;alnym rezer- je; 'J)Tzeja,wach. 5 
służbę wojsk;ow~ ta.k na.pisał = wo.cie. Ilość ich rośnie z f"e>ku n.a r0<k. Już A propos 'P'TlllWaziwośc! i 'l)rawdu. Chda?- E 
do domu: E dziś vowiadają, że za parę lat organizo- bym sprostować tu pewne t>gólnie powta- E 

.,PMDięf.asg mam.o; Jak nie- § wać sie będzie w Białowieżu dewi=we rza,ne nieścisłmci. Otóż, wbrew mniemaniu § 
nawidziiłem chod7'e'nia do den il!i polowania. na te :awierzak!. A jak podros- wielu., Pu.szcza Białowieska nie jest w Pol- § 
ty.sity? Teraa; są to moje naj = nę, to i ;a zatpOlluję na nie, 74k dziś - nie sce największum kompleksem lasów. Ob- := 
milsze chwile - jedyne, gdy § 'PTZUmierzajqc - wuj Teofil !1<11 zające._ szarem pTZf?W?Jższają ja. Puszcza Kurpiow- E 
m-0gę posiedzieć".- !!! Rzeczowe, elwć zb1/t <Jlr)t11mtstyezne łD ska i Bory T~ho·lskie. Mija się równieź E 

' = końcowych fantazjach W1J7XJwiedzi małego z prawdą twie-rdzenie, powtarzane nfZwet 5 
MIĘDZY NAMlo § __ = Józin dowodzq,, że na.sz11 wiedza o żubrnch 'J)TZez znakomitych pisarzy, :>pisu;ącuch cu.- § __ _ 

MASZYNAMI ;est diobrze 'P()d.biuiowana, .te ten „impera- da Bia,towieżu, ;akobu wbTy „rycmly": 

P
......,_ _ __ „

1 
• ...._.. ~--er- §= tor puszczu" de•zy sie w Polsce wielką one w istocie wudaj(l odgłosu podobne Te- -== 

.,..,~ =~ ...,... '-"' PiJ'P'll.larne>śeią. Ka.Mu też, !etc> P""Zujeżdża cze; do chrapania. 
ski rm.d.k:o bywa. w domo. =: do BiałowieŻ'IJ, VADa.ża za. swój obowiązelc Bawiłem w puszczy przez 1)(1,rę dni, ale E 
Wycliodząc nastawia więc a.u- E ze>baczyć P'ł"Zede wszyst1dm - bodej z da· roz tylko Bluszalem dlu.go~'l"Wałe bo 5 
toma.t, który odpowiada te.J.e- = le"ka - żubra,! trwajace Od w i eczoora do '"ana - f § 
lonu.illCYTD dońJ § s•-- -wf - taikie óbiekt ?.Ainteres01DanltJ po- = ....,,.., v... ~ tworne wręcz ryki. Nie pochodztlu one Jed- -

„Obecn.ie nie 1116 ll'&D& w =: tta,,u,kowców, pratoadzncych tu s.zeroko za- k = . _ _. oś - "' na z gMdzieli żubrów, kt6re okazGly się · -doonu, leoz ważne W1 .... om - =: kro1"one '--"'-fa. n.fe tulko .._unu, a.le r6w- b d E '----"' ·u uuu.<m• ,,.. ar zie; kulturalne. Wyda.wali je na.to- -
ci prosrzę prz.e""""""'. Jes = niez" fl"""''• klimatu f nleb„ tej nlerwot- . = 

Ó - i - v• H " ~ ... miast nasi „turufri", którzy pod w'Pluwem -r wnież jestes tnaSZYDI\; m - = ne1· ....... szczy, to której nrzech.owalu 8ię 1'e• alk h = • tkał ś " - „_ " o· alu awanturowali sie T>TZez calą noe = 
ło mi, ze się spo Y my ··· § ltk:ty wmierzchluch epok ora.z różne cu- w białowieskim domu. turustucznym... 5 

= rioso nat'ltru. Warto więc pojechać do Bzalowieżu nie E 
----===: Zasadniczo 'baiifonłli te ik~Wijq 'się to tylko to cel-O.eh kraJoznawez11ch. Niekt6rz11 =---=~ 

trzech ośrodka.eh nau.kowueli: w '?raeow- z TUM powinni udać się tomi po to, iebu .•• 
ni Ba.dania LCl!sów Pienoomycli. Instututu kulturalnego zachowania ucz~ się od 
Badawcze11~ Leśnictwa, w Białowieskiej żubrów. -

; Stacji Geobi7tanicznej . Uniwersytetu War- MIECZYSŁAW JA.GOSZEWSKI ~ 
1111111nm111111111111111111111111111111111111111111111n111111111nmmm111mmmnmm1111n11111111111111111nmm11111111111111111111111111111r111mmmmJT 

Dr Vlvia.n Fuch, klerownłk 
angielskiej ekspedycji na 

Antarktydę napisał we wspom 
nien.iach z tej wYPrawY: 

Plotki 
• - „Amerykanie odwiedzili 

naszą bazę i przy.wiei.li ~ar 
oraz grypę" ••• I 

„ * *' 
J a:k:fś początkują.cy poeta 
przynió~ raz Trlj>t<i..!!owl. 

Bernardowi t<>mi.k wierszy do 
anegdotki 

Ż:?'ZI\& g!lefla !lad rzek1'; 35. 
Płynie przez Nizinę Lam-­
bardzką. 

NAGRODY KSIĄZKOWE za: 
rozwiązanie zał.iań z 19 i 26 
maja wylosowali: 

E. Banasiak; l.6dlt; ul. 
Wiermowa 40/8; L Rajski; 
Brzezj.ny, uL Sienkiewicza 1 
J. PS7JczoloWSki, Lódź, uli 
Bratysławska 13/62, J. Bajak 
Zakopane, Krupówki 4la, K 
Warkowska, L.'ldź, 1'1. Przy 

-Oyszewskiego 973.5, M. Wt-Or­
kiewi=, Radomsko. ul. Polna 
28/5, E. Adamkiewicz, War­
ta, Rynek 21/lt, T. Golygow-
9ki, Lódź, ul. Nowapolska 1/30, 
F. Psyk, Cielądz, pow. Rawa 
MaZJOWiec.ka, Oz. HerdiiOZJko, 
w~wa, ul. Swi.ęwk.rzyska 30/85. 

UW AGA, SZA.RADZISCI! 

D2M, o godz. 11 w ka.wiaa-­
D;j LDK odbędzie się 1-0SOWa­
nie na.g:ród z Jedruldniówki 
LOK orM „Żywa krzyżów­

ka". Serdeazlnie za.i>rasrz.a.myl 

P'f'Ze}rneni.a. Po paru dndach 
!,jawił się pe>nownie i spytali 

- Drogi mistrzu, czy czytał 
pan już moje wiersze? 

O tak - odparł Tristan 
;... 1 t;<> dużo wcześniej. ni:!: 
pani 

D Ol brytyjskiego Minister-
stwa Wojny nadeszła raz 

paczka Od anonimowego na­
dawcy. Zawartość jej stano­
wiły duże, nie ociosane kamie 
nie. Treść załączonej kartki 
brzmiała: 

- „Mój wkład w zbrojenia 
~ po Ili w·ojnie światowej"-

* * * 
A kt>orlta amerykańska, FI~ 

mion Gi.ngold i)owiedziała 
kiedyś o SIWY'Ch różowych p.an 
tofelkach, zakupionych u Dio 
ra: 

- Są wprawdzie bardzo pięk 
ne. ale nie.stety odwracają u­
wagę od mo·Jel twa~zy-

* * *' 
Marszałek Francji; ksiątę de 

Cosse - Brissae mawiał do 
aiebie co rano przy -goleniu: 

- Panie de Cosse, Bóg uczy 
uił cię szlachcicem, król mia• 
nowa! księciem! Oge>I się abys 
mógł powied;iieć, że choć • jed 
no zrobiłeś sam •.• 

* * * 

Król, Ludwik XVI sprawiał 
wiele kłopotów n.adwe>rne­

mu zegarmistrzowi. Ulubionym 
jego zajęciem było bowiem na 

l 
kręca.nie i "repere>wa.nie" ze­
ga.rów pał;i_cowych. Zegar­
mistrz musiał potem w tajem 
nicy, n<>cami naprawiać.„ na­
prawfone pr2ez władce F.ran-
cjl zegary~ - · 



19~0; 10.6. „Dni grozy Trzeci dzień akcji 
i śmiechu" godz. I'Z.15 

W Nl:NE TELEFONY 

* * 
Stop! Dziecllo na drodze 
Harcerskie spotkanie 

i':.~edziela życia" godz. porządkowej na ulicach 
SWIT „Eskapada" 

Informacja. telefon. 93 
Straż Poża.rna 08 
Pogot. Ratunkowe 09 
Pogot. MO 07 400·00 500-00 
Informacja PKS 265-96 
Informacja PKP 581-ll 
Pom<>c drog. PZM 533·09 

TEATRY 

TEA'IIR WIELKI - g, 
19 „Zemsta nietope· 
rza"; 10.6. nieczytDny 

TEATR POWSZECHNY 
g. 19.15 „Kawior i ka­
szanka"; ilo.6. nleczym­
ny 

TEATR JARACZA (W sa 
li ul, Moniusz.kl 4-a) 
g. 13 „Ania z Zielone 
go Wzgórza", g. 19 
„Nie zapomnisz owych 
dni"; 10.6. nleezynny 

TEATR NOWY - godz. 
lQ „Damy i huzary", 
g. 14 „ Trzy białe strza 
ły"; 10.6. nieczynny 
MAŁA SALA - g. 20 

„Skizu; 10.6. nieczynina 
TEATR 7.15 godz. 

11 „o krasnoludkach 
i sierotce Marysi", g. 
19.15 „Mordercy stowa 
rzyszeni"; 10.6. nieczyn 

ny 
OPERETKA - godz. 19 
„Dziękuję ci, Ewo"; 
10.6. nieczynna 

ARLEKIN - g. 15, 17.3-0 
.• w~ola maskarada" 
l0.6. g. ą.30 „stryjek 
Cap, Klip i Klap" 

PINOKIO - g. 15, 17.30 
„Szewczyk Dratewka" 
10.6. n.iieczynny 

TEATR ZIEMI ŁODZ· 
lilEJ - 10.6. godz. 19 
.,Pan Puntila i jeco 
sługa Matti" 

KABARET „AGA W A" 
{w kawLa.rn! ~Agawa") 
godz. 22.15 „Raz na ró 
ż~"; 10.6. ni~zynmy 

MUZEA 

MUZEUM HISTOitII 
WŁOKIENNICTWA (ul. 
Piotrkowska 2!:2) godz. 
11-16; 10.6. nieczynne 

MUZEUM RUCHU RE· 
WOLUCYJNl>GO (Gdań 
ska 13) e~ynne w g. 
1<1-17; 10.6, nlec.zy11me 

?UCZEUM SZTUKI (Więc 
kO\VSkiego 36) czynn~ 
10-16; 10.6. nieczy,nne 

MUZEUM ARCHEOLO-
GICZNE i E'.l'NOGRA· 
FICZNI\ ('Pl, Wolno­
ści 14) nlecizynną 

KINA 

BAŁTYK - ..snowle 
Katie Elder" oo la.t 16 
(USA) godz, 10. \3. 115. 
19; 10.6. jak wyżej 

POLONIA - „Kasia Bal 
lou" oo lat 16 (USA) 
g. 10, 12.30. 15, 17.30, 20 
10.s. jak wyżej 

WISŁA - „Mój przyja­
ciel delfin" od lat 7 
(USA) g<>d& IO. 12, H, 
16 „Dywersanei" od 
lat 14 (jug.) g. li, 20 
10.6. jak wyżej 

WOLNOSC - „Twarćlzl 
ludzie•• od '3.t li (fr.) 
!rodz. IQ, 13. 18,, 19 
J0.6. jak wyte,J 

WŁOKNIARZ - „Kobie 
la jest kobietą" od lat 
18 (fr.) godz. 10 (seans 
za.m.k.nięty), l~ 14, 16, 
18, 20 

„Druga 
Im 16 

1(), 12.30. 

ZACHĘTA 
prawda" od 
(franc.) godz. 
15 17.30 20 
10.6. jak wyże.j 

STYLOWY LETNIE 
„Fantomu wTaca" 

(fra.nc.-wł.) godz. 20 
<Kino czynne tylko w 
dni oogoclnel 
10.s. jak ~yżej 

(A TRY LETNIB 
„Gra uczuć" (b lsz:p.) 
g. 20.15 (Kino czynn„ 
tylko w ciot oogodne) 
10.6. jak wyżej „ ' 

CZAJKA - „Jumbo" 
od lat 111, gooz. 15 
„Grek Zorba" (USA) 
od lat 16, g. 17, 19.45 
10.6. nie~y1tme 

10.6. nieczynne 
POLESIE „Bajki" 

godz. 14 „PowO<lzenia 
Charlie" (fr.) ad lat 14 
godz. 15, i7, 19 
10.6. jak wyżej (bez 
porawku) godz. 17, 19 

POPULARNE - „Spot· 
kanie aa przeprawie„ 
(raclz.) od lat 14, g. 15 
„DziewcŻyna o zielo· 
nycb oC%acb" (ang.1 
od lat 16, g. 17, 19.15 
I 0.6. ntec~yl.).ne 

PRZEDWlOSNIE -,,PrZY 
stanek autobusowy" od 
lat 14 (USA) godz. 
13.15, 15.30, 17.45, 2-0; 
10.6, „Hatari" \USA) 
od Lat 1,1, godz. 16.30 

PIONIER - „Król pusz 
czy" g. 15 „Synowie 
Wielkiej Niedźwiedzi­
cy" od lat 14 (NRD) 
i;ioda:. 16. 18. 20 
10.6. „Morderca zosta 
wia ślad" od lat 16 
~pol.) godz. 16, 18. 20 

g. 14 „Ostatni Mohi· 
karuo'' od lat li :NRFl 
g<><lz. 15, 17.33, 20: 10.6. 
„Człowiek, którego ko 
cham" od lat 14 (rad.z.) 
godz. 15, 17.30. 20 

TATRY - Bajki: „La· 
tarnik", · „Cudowna 
skrzynka", .,f,igla.rna 
nutka'' ,Rabusie'' 
,iw bibiiotee~" .. Chcę 
być duży" godz. 10, 
11, 12, 13, 14„ 15, 16, 
17. Kiru:> filmów pol­
skich: „Bariera•• od 
lat 16 l(odZ. 18. 20 
10.8. Baj.ki godz. l6, 17 
„Bairierau g. 18, 20 

DYZURY APTEK 

Tuwima 19, Więckow­
skiego · 21, Piotrkowska 
225, Zgierska 146, No­
wotkll 12, Feliriskiego 
:Dąbrowa) 

10.6. 

ENERGETYK - „Na po 
moc" (a:og.) od 1at 11 POKOJ - „l\7ały arty-
godz. 17, 19 · sta" g. l' „Kaukaska 

Lima:nowSkiego 1, Na-I 
rutowieza 6, Piotrkowska 1 
307. Obr. Stałlngr.aclu 15, 
Armii Czerwonej 8, Pl. 
Pokoju 3. 

10.6. nieczynne hranka" od lat 11 
ADRIA _ pożeg:oanie z (rad2.J godz .• ~6, ;;Pro 
tytułem: ,,Wojna trwa" ces Oscara Wil e a od 

DYZURY SZFITALI 

od lat 16 (wł.-fr.) g. lat 16 lang.) gocl;; 18 
10, 12.30 15. 17.30.. 20 20.15; 10.6, „Kruk od 

Ul. Curie-Skłodowskiej 
15 - przyjmUje rodzące 
i chore gLnekologic©11ie 
z dzielni<!y Gól"11a; ni. 
Sterlinga 13 - z rej<>nu 
poradm.i „K'' - przy ul. 
Kopclńslclego 32 I No­
wotki 60; ul. Przyrod· 
uicza 7·9 - z rejonu 
poradllli ,,K" przy ul. 
PiotrkoW'S'kiej 107 I US; 
ul. M. Forn'.llskiej 37 -
z d:zielniicy Polesie; ul. 
Lagiewnicka 34-36 - z 
dz;ieln'icy Balutv i Wl­
ilzew. 

10.8. jak wyżej I lat 14 (USA) godz. 16, 
GDYNIA - „Długa dro 18, 20 

ga" od lat 14 (frane.) REKORD - „Dz>eci kpt. 
goclz. - !o, 12.30., 15. Granta" od lat 11 
17.30, 2IO {ang.) gode. 10. 12, 14 
10.6. jak wyżej „Darling" cd lat 18 

HALKA - „Ala m.a ko· (a.ng.) g. 16, 18.30 
ta" g. 15 „Pieczone go 10.6. jak wyżej 
łąbki" od lat 11 (poi.) ROMA - ' „Biedronka" 
godz. Ul, „'.lywot Ma• godn:. 10, 11 „Trema" 
teus:ia" od I.at 16 (pol.) od lat 14 (USA) godz. 
godz. 18. 20 12.30, 15, 17.30. 20; 10,6. 
10„6. „Pieczone gołąb- „Don Gabriel" od lat 
k1" godz. 16, „żywot 14 (poi.) god!z. 10. 12.30 
Mateusza" g. 18. 20 15, 17.30. 20 

Informacje o dyżurach 
szpitali innych specjał· l MAJA - ,,Ko:ciolki 

na wieży" g. 15 „Czar 
na pantera" od lat 11 
IN<RD) godz. 16 „Weź 
ją, jest moja" od lat 
18 {USA) godz. 18, 20 
10.6. „Wyrok w Norym 
berdze" od lat li 
(USA) gOO'Z. 16, 19 

t.ĄCZNOSC - „Si6dmy 
przysięgły" od J.at 16 
(:fJranc.) godz. 15, f7, 19 
10.6. ,,200 mil do do­
mu" od lat 7 (USA) 
godz. 17.30 „Popiół i 
diament" od lat 18 
(,pol.) godz. 19.30 

ŁDK - nieczynne 
l\.It.ODA GWl\RDIA 

„Old Sureband" od lat 
M (jug.-NRF) godz. 
10, 112, 14, 16, 18, 20 
10.5. jak wyżej 

MUZA - „Alarm w 
ZOO" g. 15 "Wilcze 
echa" od lat 14 (poi.) 
g. 1s, 18, 20; lO.&. „wn 
cze echa" godz. 16. 
18, 21() 

OKA - „Bajka" 
14 ,,Janosik" 
<>kl) od -lat 14,; 
15.30, 17 .46, 20 

goctu_ 
(cze­

gode:. 

SOJUSZ - „Ali Baba ności - tel. 03. 
t 40 rozbójników" g. Nocna pomoc lekar-
13.30 „Uroeza go- ska, ul. Sienkiewicza 137 
spodyni" od lat 14 tel. 444.44 - zgłoszenia 
(USA) godz. 14.33, 17, :-.a w•zy-ty domowe w 
19.3(); 10.6. „Człowiek, godz. 19-5. Na miejscu 
którego już ni-e ma" przyjmowan.i są chorzy 
od lat 16 (USA) godz. w god.z. t&-7. 
17, 19 Nocna pomoc pielęg-

STOKI ,,.Pierwszy niarska, Al. Kościuszki 
&tart" cd la•t 7 (poi.) ł8. !el. 324-09 - zgtoszP. 
g<xl.z. 14 „Największe nia telef0<1iczne na za. 
widowisko świata" o<! biegi d<> domu w godz. 
ta• 14 (USA> g. 16. 19 19-4. 
10.6. „Ja, twój syn" Swiąteczna pomoc le· 
od lat 16 (węg.) godlz. \kanka: d7.ielnica Sród-
16, 18, 20 mieście - Plot<rkowska 

STYLOWY - STU'DYINE 102, tel. ~71-80, Bałuty 
„W krainie dzikich - Z. Pacanowskiej 3. 
zwierząt" od lat 11 tel. 541-96, Górna - Le­
tra<lz.) gooz. 14, 16, 1'8 czmlcza 2...f, tel. 440-62, 
,.Noc Iguany" od lat Polesie - Al. t Maja 
16 (USA) godz. 20.15; •2, tel. 305-83, Widzew -
10.6. „ W krain.le dzi· Szpitalna S. tel. 2'11-53. 
kich zwienąt" g. 16. zgłoszenia na wizyty w 
18, „Noc Jgua.ny" g. domu w godz. 10-16. 
20.15 ambula,torla czynne do 

STUDIO - .,Włóczęgi 17. zabiegł plelęgn!a:r-
Pólnocy" (USA) g. 16 skle wykonuje sle w 
„Dni grozy i śmiechu" tycb pll'Dktacb w gooz. 
od lat 11 (USA) g. -la: 7.>!(loszenla n.a za-
17 .15 ,,Niechiela tycia" blegi w ÓQ1DU w g~ 
od lat 16 (tran<:.) godz. s-1'1. 
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produkcji krajowej (z wyjątkiem „OR - GULIWER ll") 
wprowadził do sprzedaż1 ratalnej z dniem 1 czerwca br. 
Oddział ZUBIT w ŁodzL Rała ZOO zł plus 6•/e kosztów ORS. 

~ 

• 

\\A/} 
. . . -

Turystyczne odbłomikł radiowe można nab,... 
wać zbiorowo - 4-5 osób na jeden czek kredy. 
towY ORS. Przy zakupie zbiorowym rały 
m-czne dla Jednego nab;ywe7 wynosZ!ł od 48 
do 80 zL 

Sklepy ZURiT na terenhl m Łocnt i województwa posiadają 
w sprzedaży pełny, asortyment turystycznych odbiorników 
radiowych. 

~ŁOSZENIA DROBNE 

4320-k 

ZEGAR lk-ominkowy ilw­
rpię. Tel. 519...§l3 ~360 g 

PIANINO tanio ~ 
dam. Tel. 5"32-'lQ w godlZ. 
17-{IJO - ~ g 

„VOLKSWAGEN 1500" -
<przedam. Zgierz, Chełm 
s:ka :n (przystanek Cbeł 
r.iy) po lAl 54544 g 

SAMOCHOD osobowy 
Foro-Comet" tpo 10 tys. mil) - sprzedam. 

Stocka 517, m. 3 ;;4!;78 
.~ł'IATA 125/P" nowego,, 
zamienię n.a „Wartbw­
ga 3.53" lub „Skodę 1000 
MB" - nowe. Oferty 
„ 54587" PNLSa: iP.iofikow 
ska 96 

MOTOCYKL ,..M-7%" z 
koszem po kaipi,talnym 
remoncie sprzedam. 
Łódź, Główtna 13. Og)lą­
dać w dini powszednle 

„P /70" p.rr<ebieg :n tys . 
km - •s,przedam. Kirzy­
wa 1, m. 4, po 18 

„SKO.DĘ 1000 ~" 
spr.ze<lam, ul. Very Ko­
stra:ewy 9, godz. 13, Ran 
d10 '11iltowa 54:>29 g 

SIEKRĘPUJĄCEGO po­
ko]u sublokarorS!kiego 
poszllkuje młocla, pra.cu 
j ąica, magister (człon E>k 
spółdrzielini mieszkani'<>­
wej). · Oferty „54516" 
Prasa, Pif)t'rikows<ka 96 

GARAZU o~re:ewanego 
6X4 in w okolicy UL 
Ob<r. Stalingradu - po­
szukll.Jję. Te:!, 25'7-52, go­
dzima 14-lii M494 g 

KA WALERKI, oentrtMll, 
telefon p~ę na Ja 
to. Oferty ,,54539" Pra-
5'8o P.J~r~ 96 

W C'ZJOl"aij 1IrWla~ ootaltnii 
Jaik J!WZ i<ll0formowa'1iśmy, miastJS. do Pl. Zwydęstwa, 

gdzie Ja.ruusz Duński uczył 
je piose<n:ki „Nie jesteś sam" 
z muz. Cz. Ma.jewskiego :I 
tekstem J. Słowikowskiego. 

(j. kr.) 

tmeci dlzień - alloojii porząd­
kowainia ruchu na u.licach mia 
sta. W ci<w! dwóch pierw­
szych dini zamotowallll() około 
1700 wyikroozeń. nie licząc aż 
killku ty:saęcy drobnych inber­
wencji I pouc::::eń. Aktja ta 
pobwierdmła ruedobrą opinię. 
jaiką cieszą się pi-esi w Lo­
dzi - za.jmuia oni pieriwez.e 
miejsce w klraiu, jeśli chodzi 
o powodowanfo wypadlków. 

wcq;ora·j Rada Przyjaciół Har 
cerstwa wraz z K0tIT1endą 
Hulfca ZHP Łódź - Polesie 
zorga.nizowaly w Pałaou Spor 
towym wielką imprezę roz-
rywkową pm. „Haircerskie ---------------

biozne maindart;y, zawiad<>­
mienia wysyłane do za.kładów 
pracy i szkól. wtmOSlkli. oo ko­
leg; ów k.a11no admiinisbra­
cyjll'.lyoh otraeiJwily :n.ieoo ło­
dzian i iuż w dJI\ugim dniu 
akcji t.:jaiwniono ma01'llie 
mniej wyik.roczeń. 

W sobotę - ostatnim dntll\l 
akcji - łodzianie ,,ipQPisali 
się" podobniie jaik w piiarw­
szyim. Piesi popeł!n.iłi 625 wy­
kt:rocreń, a kieirowcy 296. 

Wiele !kłopotu w ruobu !ko­
łowym sprawtli przybysze 
s;>oza Łod12:i. Między imnymi 
gość z Krotoszyna, jadący 
samochodem ciężairowym spo­
wodowai ']>O'WalŹlily wypadek 
iD.a ul. Aimni.i Czerwonej. 

(wan.) 

Wystawa kaktusów 

spookalliie". Pałac Spo<rtowy 
był wypeliniony do ostatniego 
miejsca. Przybyła tu mło­
dzież z całej Łodzi. 

W pieriwsze.j części koncer­
tu wystąnNy zespoły harcer­
skie z Hufca Widzew 
„TO<l"pedy" orarz reprezenta­
cyj111y zespół Kounendy Cho­
rągw:i Łódzkiej ZHP .,Cyka­
dy", pod kierow:nktwem 
Bernal!'da Sołtysika. Młodzie­
żowa 'J>UlbliC7mość burzliwym i 
ok:laskaillli 111agradzała swoich 
kolegów z zespołów big-bea­
towych. Szczególnie podobały 
się „Cykady" wraz z soJ'ist­
ką AJeksamdrą Na•um'in!:. 

W drugie; cześci koncertu 
W:1"5tąmdili W. Młynairski i A. 
Godlews:ka z rec:ita:lem pio­
senek Ol"az pairodysta B. Gro­
mnicki. Dochód z imprezy 
został przeruiaczony na dofi­
n.amsowam.ie obozów letnich 
hufca, z których skorzysta 
2,5 tys. harcerzy z Polesia. 

Po rpołudinm na Ry.n;ku 
Stairego Miasta odlbyła się 
wielka impreza dziecięca w 
ramach aikcii „Sbop! Dzieclko 
tla d!rodze". Stąd dzieci wy­
=zyły w pochodzie uJ.icami 

Odznaczenia 
państwowe 

dla zasłużonych 
Weroraj w siedzibie Prez. 

JtN m. Lo•dzi odbyta się de­
k<>ra.cja odznac>'.miami państwo 
wymi aktywistów polityC'Lllo­
gospoda.rozyeh, 
Krzyże Kaiwalerskd.e Orderu 

Odrodzenia Pttlski otrzymali~ 
S. Janiszewska i A. Smulski; 
Srebrne Krzyże Zaslugi - S. 
IGemba j J. Tomalak; Brl\7i<>­
wy Krzyż Za.slugi - T. Ka.­
role}VSk:i. 

Aktu delrora.cjii - w obec­
ności członków Pl'e-z;ydium -
dokO'D3ł przevuodniozą,cy Prez. 
&N m. Lod:ni mgr E. Kaź-
mierczadt. (<>) 

m1111111111111111111nm11111111111111111111111111111r 

SZCZEPIENIA OCHRONNE 
TO NA.JSKUTECmIEJSZA 
BRO~ PRZEOIW DUROWI 

BRZUSZNEMU! 

JlllllllllllUllllllllllJllllllllHllllllllllllllllllllll 

W=aJ w ŁDK Oddrzi.al 
Łbdz'ki Polskiego Towa·rzystwa 
M1tośn.llków Kaktusów otworzył 
wystaiwę. na której znalazło 
się ;:>rzeszło I.OOO sztuk kaktu­
sów (OOO gatunków); wśród 
nich wiele bardzo rzadkich od 
rniia111 np. przypomi.nająee po­
m:<lor lub m.aleńkie gwiazdki. 

Spotkanie z polską piosenką 
Na wystawie :ma.tazło się 

rown ież B ga·bl ot ze zn.aez,ka­
mi ~ serii kwiaty. 

W 111i>ed'lliel(!. o giodz. 16, na 
Elsttradrz.ie Robotniczej {<DOim 
Kua.tury Wlókin1a;rz.a, Piot.rkow 
ska 262) OObędZie si,ę „Spot­
kaai ie z ipolsiką pios.enką", k:tó 
rego 'l<.'CZe&tmcy będą si~ 

uazyć ptiooenk:i. ,,A my idzi~­
my". W pr-0~:imie: koinkursy 
d!la ipiooeruk:airz;· amaitorów '.l 
nagroda.mi oraz koncert ży­
az;eń. Wstęp wiolmy. 

111111111n111111111111111111111111m11111111111111111111111111111111111111111111111111m1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 •••••••••••••••••••••••••••••• , „„„ ... „„ ....... „„ .... 
i Z .l P I S Y i t UW AG.l, ; 
• ZASADNICZA SZKOi.A BUDOWLANA : • z E M 1 E s· L N 1..,. y • 
: - • DLA PRACUJĄCYCH ł.ODZKIBGO • • R '-' •• e ZJBDNOCZENlA BUDOWNICTWA . • l 
• t.ODZ, al. NAWROT ar U . •• • • Rzecznik Patentowy Pl'ZYJ"muje w Klu e PRZYJld(JJ8 ZAPIS~ e • 
•. do kJa.s pierwszych aa roll Sllllotny lłlll/19 : ł ble Postępu Technicznego przy Izbie ł 

•
• w ai:leJ wJ'ID.leulooycb 1pecJa1DoSc:iaclu .• ł ł 

MURARZ - 'l'YNlltARZ Rzemieślniczej w Łodzi, uL Moniuszki 
•• BB'l'ONlARZ - ZBROJARZ : , • • ciBSLA • " 6, pokój llł' 19, I piętro, w kaidy po- ł 
• MALARZ 1"1doWlan:r • , a llON'.l'EB lmaacrullcJI lelbeło~ll .• e • niedziałek W godz. 15-18. • • • • • : DBKARZ- BlACDABZ e .++• •••••••• „„ ....... ~ 

POSADZKARZ e 
: waruoldem prąMGI• ,_. aflrodasenJe .-O- • ••••••••••••••••••••••••••••••· 
: - podstaw-eł, • ponadto aa lderunkh • ••• : ZAWIADOMIENIE :. e MONTBB koaltnlllcJI telbetoW)'Cll, 
• DB-•az-e• •c11A117

• 8 • K 1 · ń k K P • _,.. .... --. • • o eze s a asa ogrzebowa przy Pa 9 : POSADZKARZ. e a rowozowni Łódź-Kaliska zawiadamia • a andydal wlnJeo m1..e akodezoaa r' lał O I swych członków. że 12 czerwca br. o • 
• tyclL Naulla trwa41 będJlla I lała. : o godz. 14 odbędzie się nadzwYczajne ze • 
•. -vn~-odzeol• acanjOtrl e a b • · •. „, -..- rame w sprawie przejęcia w/w kasy 
•. w I rolni aanld ad łll do ł2ł d : : przez PZU. 

0
• w o roku nauki od S80 do llOD sł 

• plua premia dla klaa druglcb. : ••••••••••••••••••••••••M••••• : Kandydaci aamłeJscoWI moR ub1ega(! 1lę: ______________ ,... 

• o ea.kWa&erowanłe w tntemac1e n:koły. • 
: Po ukończenln n:koly ałl8olwencl maJą •. e upewaioo11 pracę w pnedslębiontwach • 
a bndowlaayc&a L6dzldego ZJednoczenła Bu- • 
• downictwa t mo:tllwoś6 dalszeł oauld w 8 
: Technikum Budowlanym. : I Bllł1ącb loformacJ! udzłela 1ekretal'łat e 
• nkoł)> w godzinach S-H,at. Cel. 357·98 oraz : 
t KomlsJa Naboru przy uL Siemiradzkiego 2. 8 
: Cel. . ł:U·d w godz. s-u.-, • •••••..••. „ •••.••••••••••• „. 
SAMOTNI '1ltlajdą eleika­
we oferty małżeńskie w 
B\>\Mze Maitry-monial:oym 
„swa.tka" Łódź, Piot.r­
it-OWSk:a l:r:ł 53863 g 

TELEWIZYJNE 
wie niedzi.eLne. 
sk·i, tel. 557-45 

pogooto­
Dy>Ill(llW-
54'17.0 g 

KONDUKTOROWI MlPK 
nr służbowy 1054 ob. 
Wróblew.;kieanu za zna­
lezienie i zwrot dużej 
sumy pieni.ędzy skł.ad..m 
ser<lecZl!'.le podziękowania. 
Kazimier.z Kli..-nkiew!.cz 

TŁUMACZ a.ngiels'kieg<>, 
francuski~<>, rosyjski~-

~z~~~ ~zy{~is= w ~~ ~~~~~~~e ~~ey~ 
Kolumnie, ut. Łąozna. 8, dz.ilny), Bura·l«>wski 

;;;:-~::y-~~1:::-:_~·;n ~ 
ster, tel. 438-126 w godz. trzebn.a. Sowińskiego 16, 
~. za)OOI ~ g tel. 515--19 54634 g 

Dyrekcja Techni·kum 
i Zasadniczej Szkoły 

Budowlanej dla Pracujących 
Łódzkiego Zjednoczenia. Budownictwa 

przyjmuje zapisy kandydatów do klas 
pierwszych trzyletniego Technikum 
dla Pracujących w specjalności: bu­
downictwo ogólne. 

Warunki przyjęcia.: 

ukońcZPOa -
a) 2-letnia Zasadnicza Szkoła Bu­

dowlana dla Pracujących we 
wszystkich zawodach ogólnobu­
dowlanych oraz kurs przygoto­
wawczy 

b) 3-letnia Zasadnicza Szkoła Bu"! 
dowlana dla Pracujących. 

Do podania nalezy załączyć: 
a) życiorys 
b} metryka urodzenia (do wglądu) 
c) świadectwo u~ończenia szkoły 

DOM J-rodrziml::v, 2 po- DZIAŁKJ.S l!ltlper'...qgirod­
koje, kucheię, ogiród nic:zą 1 he w Łodm 
l.220 m ktw. - sprrz.e- >Sprrredam. Tel. 436-7'1 
diam. Mies7Jkanle na iza- - - -- • · - „ - ·--­

mianę. J~ 15 (Si- GOSPODARSTWO rolne 
kawa) 54342 g 4 ha (ipl..a!nitacja truska­

PUSTAKI żużlowe w 
każdej il'()IŚCi do.stare= 
n.ieziwłocznie Skład Ma­
teriałów Bu<l01Wl.anych 
J. Proch<>WSk.i i J. Ser-

., ••• „ •• „ ...................... „ .•.......... 
• ó 

d) skierowanie do Technikum z 
zakładu pracy 

MAŁE gospodarstwo rol 
r.o--0~odin;iicZE1, . w ty.m 
szkl.am·ię, sprzedam. -
Proboozczew.i,ce 46 k. 
Zgieriz.a (<i<>}azd tTa.mJWa­
jem „46" 545C!6 g 

DOM jedinorodizi=y z 
~ród!kdem w . eentnl!IIl 
Tuszyna sprzedam. 
Mies'llkani.a w<llln€. Tel. 
74 54545 g 

wek ł czarnej porzecz­
ki oraz d<t'Zewa <XW<>eo­
we~ z · budynkami., im­
wenta= zyw;y i martwy 
- ~o:edam lub zamie­
nię na domek jedin.oro­
d ·zin.ny. Tel. 503-4'2, 554-12 

DOMEK mun>wa;o>y z 
g.araO:em, m.agiel z po­
mieszozentiem, samochód 
- tanio- spr.:$!da.m. Lódź, 
DubOlis 48!> 64648 g 

AlREDALE-'ter::ier 9 ... m1e- 1\lAGNETOFON „Gr·im­
stęcz.ny z rod'O<Wodem di•g" nowy sprzedam. 
do sprZeda·nia. Lódź, Oferty ,,.,54411" P.ra.są, 
Obr. !?!tal·ia:i.g.r.a.du 124-24 P-~br~.~ ~ 

weta., Łódż, zg.iersk.a 
245 a 5434'7 g 

„VOLV0-144" sprzed.a<n. 
Odbiór - Gdyll'.li.a . Po­
ważne oferty „54412" 
Prasa, PtiKllt<rkowska 96 

„ TRA.BANTA 600. - De 
Luxe" sprzed.im. Siedze 
ni.a rozkładane, nawy 
silni.I<. Pawliek!.; Łódź-7, 
s.k•rytka pocz~owa :Jl 

! 9-miesięczne kursy i 
I KRESLE:ię TECHNICZNYCH I PODSTAWOWYCH, WIA- : 
e DOMOSCJ z MASZYNOZNAWSTWA - dla MATURZY- : 
: STOW oraz kursy języków obcych: ANGIELSKIEGO, • 
•• NIEMIECKIEGO, ROSYJSKIEGO, FRANCUSKIEGO : e i HISZP AIQSKIEGO e 

•
• erganizuje Wojewódzki Międzystowarzyszeni<>wy Ośrodek : 
e Doskonalenia Kadr Technicznych prz1 OW NOT w Łodzi. e 
• Zapisy przyjmuje ł wszelkich Informacji udziela Ośrodek O 

l
• Szkoleniowy NOT w Łodzi, pl. Komuny Paryskiej 5, VI pię- : 

SAMocuon ·~żuk" w • tro pokóJ. 607 tel 359-78 lub 485-00 wew 157 • idcal.n.y m stanie sprze- e ' ' • · • am. ~~ ~ li44!i~ „ ........ „.„ ........... „ ••• „ ••••••••.•••. 

e) aktualne zaświadczenie z za­
kładu pracy dotyczące okresu 
i charakteru zatrudnienia 

f) zaświadczenie lekarza zakłado­
wego o stanie zdrowia 

g) 2 fotografie. 

Zgłoszenia przyjmuje i udziela szcze 
gółowych informacji sekretariat szkoły 
przy ul. Siemiradzkiego 418 w Łodzi. 
Uczniowie Technikum mają zapewnio­
ną wysokopłatną pracę w przeds;e­
biorstwach Łódzkiego Zjednoczenia Bu 
downictwa. 4274-k ........ „-„„„„„ __ , ... _._._ 

D.QEN!NillK. LODZim ur 137 (6682) '1 



RADIO I I ELEWIŹ;JA 
PRO'GRAM I 

9.00 W·iad. 9.05 „.Fa.Ja ~". 9.15 
Magazyn W-0jskow_y.- IO.OO „Baj­
ka o wilku i bara.nku". 10.20 
Spiewy staropolskie. 10.35 Ko·n 
cert. 11.00 'LRozgłosnia harcer­
l'~a". 11.40 „Czy znasz m.apę 
Swiat,a?". 12.05 Wiad. 12.10 „Jar 
mark cudów". 13.10 Gra Polska 
KapeJ..a. 14.30 ,.,.w Jeziorani"ch" 
- odc. 15.00 Koneert życzeń. 
16.00 Wiad. 16.05 Przegląd wyda 
rzeń międc,;yna·rodowych. 16.20 
„Prom na Dunaju" - słuchow. 
17.00 Popołudnie z muzyką. 17.40 
Melodie ludowe. 18.15 Kabarecik 
reklamowy. 18.30 Transmisja z 
Osl-0 m0czu piłkarskiego Pol­
ska - Norwegia. 20.15 „Siedem 
dni w kraju i na swiecie". 20.41 
Wiad, sport. 20.46 „Matysiako­
wie" - odc. 21.16 Ra.diokabaret. 
22.16 Rendez-vous ze Straussa­
mi. 23.00 II wyda.nie dzie111n ika. 
23.10 Wiad. sport. 23.15 Jazz. 

Iz SofiVKat.). 11.50 D<Zien111ik 
(W). 12.00 „Wopisci" (W). 12.25 
„Dni muzyki organowej we Wro 
cławiu" (Wrocław). 12.45 ,, W 
sta.rym kinie" (W).. 13.40 „Gdzie 
jest misio" - film prod. czecho 
s'-0wackiej (W)~ -14.05 ,,Sonda" 
- teleturniej (W). 15.00 Sprawo 
zdanie z międzynarodowych za 
wodów jeździeckich w Ol!Sz.ty­
nie (kon·kurs zwydęzeów) (W). 
16.30 „Przemi.any" (W). 17.00 
,.Ludzi'e i zdarzenia" (z Wrocła 
wia), 17.2.'i „Kwi.at.ami ku nie­
bu" poezja M. JaSJnorzewskiej­
PawU.kowskiej (W). 18.25 M$pie 
wające p<>dwórka" (z Katowic). 
19.20 Dobr.anoc (W). 19.30 Dzie111 
nik (W-wa i Poznań). 20.10 
„List do C.arli" - film fab. 
p~od. rum. (W). 211.2<1 Niedziel­
ny program rozrywkowy „Va­
riete w studio" (z Buda pe<;ztu). 
Z2.0-0 „Niedziel_a sportowa" (W.a.r 
szaiwa i Łódź). 

21.30 KalleijdOS'~op kultura.J111y. 
22.20 Aud. dokumentalna. 21.!.30 
„Rewia piosenek". 23.0-0 II wyd. 
d1zien.n·ik.a. 23.10 W iad. sport. 
23.15 Muzyka k.ameralna. 24.00 
Wi.adomości. 

PROGRAM ll 
9.30 Wiad. 9.35 Uniwersytet 

Radiowy. 9.45 Serenady I diveT 
timenta. 10.25 „Maria Stu.a.rt" -
fragm. 10.45 z twórczości Fr. 
Schube-rta. U!.05 z kra.ju i ze 
świ·ata. 12.25 (Ł) KomU<Jika.ty 
lZ.30 (Ł) „Melodia, rytm 1 pio 
sen.ka". 13.00 (Ł) Wiad. sporto­
we. :3.05 (Ł) Występ o!"kiestry 
lu<lowej. 13.15 (Ł) ,,Mi!k.rofon w 
służbie rolnictwa" · pog.ad. 
13.25 „.Na uboczu świ.ata" 
fragm. 13.46 Muzyka popu•l.a.rna .. 
14.20 Dialog muzyezny. 14.45 
„Puszeża" - fragm. Is.oo KO<n­
cert chóru. 15.20 Koneert mel. 
i piosenek. 15.45 uO zdrowie 
cZ'lowieka". 16.00 Wiad. 16.07 23.30 Z nagrań Moskiewskiej 

Onk. Kameralnęj. 24.00 Wiad. PONIEDZIAŁEK, 10 CZERWCA Koncert muzyki operowej. 16.46 
PROGRAM I (ł~) Aktualności łód1kie. 17.00 

PROGRAM II (Łj Felieton. 17.10 (Ł) Muzyka 
8.30 Wiad. 8.35 .,Radiaproble- 8.00 Dzien.nik. 8.20 Melodie roz lęk:ka. 17.30 (Ł) Młod~i muzycy 

my". 8.46 (Ł) Koncert życzeń. rywkowe. 8.29 „W Jezioranach". przed mukrot0<nem. 11.45 (Ł) Pio 
~.50 Muzyfi<a. 10.00 Otwarcie 9.00 „Kolorowe listy". 9.20 KOIO sen ki radi-O<Wej listy przetwjów. 
XXXVII Międ,zyn.arodowyeh Ta.r cert rolltywk. IO.OO „Wspomnie 18.06 (Ł) •„Ważne są nie tylk9 
gów w P<nnaniu. 10.30 (Ł) „Spoj nie" ppłk. Z. Bieszezani<na. 10.20 pu-nkty.1'. 18.30 Unhyersytet Ra­
rze•nia i refleksje". 10.50 (Ł) Po „Tak u nas tańezą -I śpiewa- diowy. 18.46 Kurs jęz. ros. 19.00 
ranek literacko-muzyczny. 12.oo ją". 10.45 ,.,Droga chwały". 11.0U Wiad. 19.<17 ,..Beat n.a ludowo". 
w· d "Faust" - fragm. 11.30 „Inter 19.30 „Na WSri wesele'' - słuch. 
dzynarodowa. 1-2.20 Poranek sym i.a · 12 ·10 Publieys.tyka mię- mezza i grroteski". 11.45 ,.jPo·ra-120.15 So. iew.a zespół piEśni i tań 
foniczny. 13.30 „Podwieczorek dy pra·k1yczne dla kobiet". 12.05 ca. 20.30 Nota.tntk kulturalny. 
przy mikrofonie" nr 243 . 15.00 Wi.ad. 12.10 „Konce.rt z pol0<ne- 20.40 MUZY'k.a rozrywkowa. 21.00 
„Tomek i Coalla" _ słuchow. zem". 12.45 Rolniczy kwadrains. z kraju i ze świata. 21.27 Wiad. 
16.17 (Ł) Papula•ne ubwory. 13.00 „Gawędy muzyczne". 13.20 !'oortowe. 2·1.30 Koncert. 22.23 
16.30 Koncert chopinowski. !7.00 „z B!Jikowin~ TatrtańS>kiej" . ".!'iersze St. Swe111a Czachorow-
Wi.ad. 17.05 Tygodnik Dźwięko- 13.40 „Więeej, lepiej, tal!liej". skiego. 22.33 D. c. kOIIlcertu. 23.15 
wy. 17.30 Rewia piosenek. 18 .00 14.00 „Kultura pilnie poszukiwa „Ambieje i starty". 23.30 Gra 
~ieC"Zór literacko _ muzyczny. na". 14.20 Koncerf po-południo- zespół „Metrum". 23.50 Wiad„ 
20.30 (Ł) „Na boiskaeh i bież- wy. 15.00 Wjad. · 15.05 Z ży<:ia 
ni.ach". 21.00 Dziennik. 21.22 „W Zw. Rad-z. 15;;io „Afera w Zło­
tane=vm rytmie". 22.00 Wiad. tym Plastrze .- ode.. 16.05 
sportowe. 22.zo (Ł) Lokalne wia , ,.Non ~toJ) .~tud1.a Ryt~": 16.25 
domości sportoVo(.e. 22 .3-0 Ni'edziel „.Na w1.:azu ;, 16.50 „Dz1en ~zi­
ne spotkania. 213.30 Melodie t.a- siejs~y 1 mv,; 17._00 „Non s,op 
neczn.e. 23.50 Wi.adomości. S udia R;rtr;i " 1'7.15 „Reflekto­

PROGRAM III 

17.06 Niedzielne rytmy. 17.30 
,,saga rodu Volsungów" - odc. 
17 .40 Mój magnetofon. 18.00 Eks 
presem przez świaf. 111.05 PoJi­
hymnia nie całkiem serio. 18.20 
Z Gustawem Holoubkiem - pry 
walnie. 18.35 sylwetka piose111-
karza. 19.00 Parada oszustów. 
19.30 Mini - m.ax. 20.00 „Raj­
skie opowieści". 20.20 Grają ro­
gi. 20.40 Poezja i piosenka. 20.55 
Spotkania na fermacie. 21.25 Pio 
sanki sprzed kamer-y. 21.45 Ope 
ra tygodnia ,.Kc.pei.uszek". 
22.00 Fakty d<nia. 22.07 Gwiazda 
siedmi•u wieczo·rów - The Beaeh 
Boys. 22.20 Dzień i noc w Safi 
- gawęd.a. 2.2.3.5 J. Brahms -
Wariaeje na temat P.aganJllliego. 
23.00 M;111i.atury poetyekie. 23.05 
„Muzyk.a nocą". 23.50 Na dobra 
noc śpiewa Gjanni Mora.ndi. 

TELEWIZJA 
9.35 „Szkodniki drzew owoco­

wych" (W). 10.JO „Przypomina­
my, radzimy" (W). 10.20 „Z.awo 
dow.a ofert.a" (W). 10.30 PKF 
(W). 10.40 .,Metamorfoza" fidm 
prod. jugosł. (W). 10.55 ,..Pa.ni 
Mont.auban" film z serii: 
„przyg<>dy trzech muszkieterów" 
(W). 11.30 „y; świecie sztuki" 

rem po sw1ec1e-". 17.40 ,,Nauka 
i refleksje". 17.55 W1ad. 18.00 
„Z melodią i pi·osenką od B.ał 
tyku do Morza Czarnego". 18.40 
Muz. i akt. 19.05 ,.z księgarskiej 
lady". 19.0'7 „Uw.ag.a niewypa­
ły". 19.20 Recital skrzypcowy. 
19.40 „Pod n.~ebem Paryża". 
20.00 Dziennik. 20.20 Wiad. s.por 
tov;e. 20.25 „Cz.as i ludizie o pro 
blem.ach ZBoWiD". 20.41 „Ja12z 
na tematy rosyjskie". 20.50 Wie 
czorny koneert życzeń. 21.25 
,.Pięć min1lllt o wychowaniu". 

Dzi'ś Ułdlmurzenie duże z 
w!ększymi przejaśnieniami. Mo 
żliwy opad i skhnność do 
bur'Z. Tem~ratura ma.ksymal 
na do 20 st. Wiatry słabe lub 
umiar·kow.ane. zmienme. Jutro 
oez zm !.an. 

D7JIŚ zach6d słońca o godz. 
19.59, jutro wschód o 3.~. 

(Dziś imieniny obchodzą Pe 
!agia i Felicjan., jutro - Bo­
gumił i Małgorzata). 

SPROSTOWANIE~~~ 
We wczorajszym ogłoszeniu dotyczącym 

SPECJALNEJ WYSTAWY MEBLI 

wkradł się błąd. Powinno być: 
ul. WRZESIŃSKA 28 w SWARZĘDZU 

PROGRAM III 

17.05 Quodlibet - czyli oo kto 
lubi. 17.30 „Saga ro<1u Vo.lsun­
gów" odc. 9. 17.4-0 Aktorzy śpie 
wają. 18.00 Ekspresem przez 
świat. 18.00 Ty'C!zień na UKF. 
18.20 D.awid nie z SassU111u -
ga•węda. 18.30 Roman Waschko 
i jego j>lyty. 19.00 Co wieczór 
powieść. 19.30 Isabella Jan.etti 
- n<id:ziaja włos•kiej piose•nki. 
19.45 I :l - -0 sporcie. 20.00 Ro>:­
głośnie na UKF. 20.20 Latarnia 
Diogenesa - ;::Poeta czy filo­
zof". 20.35 Płyty moje i moich 
p ·q,yj.aciół. l!>l.00 Kalejdoskop Po 
S?jdona. 21.21) Muzyka z jedrnej 
ply-ty. 21.45 Op_era tygodnia. 
22.0Q Fakty dnia. 22.0'7 Gw1a.zda 
S>iedmi111 wieczorów. 22.IS Nie 
czytaliście - to posłuehajeie. 
21.36 F'Qwiracająca melodyj•k.a. 
:13.00 Mi•niatu-ry poety<:kie. 23.05 
Muzyoka 'lU>C<I· 23.50 N.a dobra-
noc śpiewa Jarem.a St~powSki.I 

TELEWIZJA 
l5.4!1 Elektr<>teehnik.a II roku. 

•.• Przew<>dy elekt.roenergetyczne 
i osprzęt iJnstal.acyjny" (Kra­
ków). 16.25 Elektr<>technjka II 
ooku. „In.s-tala<:je elektroenerge 
tyc=e" (z Krakowa). 16.55 Dzil"tl 
nlk (W). 17.00 Kino „Ptyś" (W). 
17.20 Teatr Młodego Widza -
„Czaro.a Julka" wg Gust.awa 
Morcinka (o: Katowic). 117.40 Wia 
domości dni.a (Ł). 18.15 „Eureka" 
- mag.aZY'll popul.a;rno-onaU>kowy 
(W). 18.45 Film rozrywikowy 
(W). 19.00 •• cena dyplomu" 
pr~ram ~"'Cl. Młod.ziezowej (W). 
19.20 D-Obr.anoc <W). 19.30 Dzien­
nik (W-wa i Pozmań). 20.05 Fran 
("O'is Mauriac: .;.,Asmodeusz'' 
dramat (W). Ok. 21.20 „Drog.a 
n.a dno" - reportaż filmowy 
(W). 21.45 „Klaps" - ma.gazyn 
aktu.alnoścl filmowych (z Kra­
kowa). 22.15 Dz:i-enniok (W). 22.35 
Elektrotechni'ka II roku (powtó­
rzenie z Krakowa). 23.10 Elektro 
te<:hnilka II roku (IPowtórzenie z 
K.r.akow.a). · 

ZMS-owcy 
o kulturze Zjazdu partii 

W C'll()!'"aj ol.:radCJlwa!l sejllll'ik 
ikrulJ. !Jull:a:1111y aikltylwlistów łód:z­
k,iej organ.i'W!Cjti. ZJMS. Dolko­
l!lano na ;n,1m ooeny 10~1-etniej 
dziala1Jno6c' klwl•turaJll!lJ()-()!ŚIW'.ia­
tiowej ZMS. 

W ircleracie j podczas dys­
krusji mówion.:> o pazyitywach 
i :negatywaoh. Do p!en11szych 
należy m. 1111... aingaJŻJO'W>amie 
coraz merswgo kn'ęogu mło­
dzi erż;y do pracy kiulltuJMJlno­
oowia.t <J1Wej w Jcl,ubach środo­
wiskowych., przyziaklladowych . 
szkolnych i aikad:emickich. 
Palącą pobrzebą jest stworze­
n ie ZIOOpOłu kQO!rdyina.cyj111ego 
d/si kuwtiuiry. 

IV SZTAFETA 
Zobowiązań Metalowców 

Podczas ttiwian.ia oojmri!lru 
tmzech 2lasl:użonych w dziedzi­
n ie soorzenia MlilitJury: E. Ku­
daja. K. Gos=lro i M. Tar­
go:wskiego wyróżniono Srebr­
nymi OdzmaOZP.1niami im. J. 
Krasickiego. Wręozoruo rów­
nież 17 dyipiiomaw ~=aniia 
aik·l}'!W'i!Sltom, nćekitórym ltlu-

Wazxmi.j w Domu Techni­
ka odbyl-0 się u.Toczyste za­
k.-Ońozenie IV S"2:taiety zobo­
wiązań wrganizowanej ;przez 
ZO ZZ Metal'O'Wców i ZW 
LOK dlla u.ozcz.enia V ZJaczxiu 
pairtii, 2:>-leoia PPR i L WP 
oraz 60-Jecia 2lwiąz:ktu Zawo­
d<J1Wego Metal<>WCÓW. SZJtafe­
ta ta obiegła 4-3 zakłady bcran 
ży elekitromas:::yITTowej w L<>­
dzi i w wojewódz.:bwie, a 
wartość zobc>W1iąz.ań podję­
tych w jej ramach .prrz,ez za­
łogi przekiracza 108 m~ zł, z 
~ prawie 67,5 m!Jn Zł. sta­
nowi Wal'tość d.oda.Ulrowej 
prod1u/kx:ji (w tym za ponad 
14 mil'fl ~ - eksportowej). 
Do tej pary 2ll'ealiz,owamo juiż 
zobowiązainia o wa;r:tośoi. ok. 
14.5 mlm zL 

SpecjaJmy u,guilamin po-

ni. II miejsca :i:a,Jęly: Lód:1J'ka 
Fabrylka Urzą,d:reń Budowla­
nych., ZM im. J. stnv.e1oz:yłk.a 
z · LodrLi !i WZMot nr 3 z 
GłOWlila. III mu~jsca: Zailclady 
Aparatury ElekJbr)'02ll1ej „Ele­
Siter" z Lodzi i Pabiainiiaka 
Fa.bryka Namęd'Zi. 

Wszystkim w::zesbn~kom S1Jł:a: 
fety wręcz.on.o d)'IP!omy. 0-
trll:ymailii je talk.ie CL czil:onkaw.ie 
zaló!? za kładów i llilStytru.cji; 
którzy przyczynili si~ do fi!P-0'­
pu·lairyzowiain.ia sz:ta!ety, jej 
wrga.nie:<J1Wain.ia i wyjątilrowo 
spraJW1nego przebiegli. M. in. 
paimią,tilrowy proporcz.y1k obrzy­
maJa rediaikcj.a .,Dziennika 
Lódzikieg-0". 

Po cz,ęści. oficjamej ~ 
rajszej u(["OC:Zyist.ośoi. wystąpił 
:resipól muzyc2J11y i ba~etx>wy 
im. Sz. Haim.arna. (jp) 

~~ pg=ą~ :;~::1 
g'lą.d <locobku l'l\liChiu amait.or­
slkiego ZMS. 

zwolił wyłonić 2JW}'cięzicórw te.--------------­
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ODDA...l\lJE K.RWl CHORE-
MU TO NAJLEPSZ\' 
CZYN CZLOWIEK.A DL.A 
CZLOWIEK.A. 

f Ili lftlll I lfłlll 1111111111111111111111111111111111111111 

gorocrzmej sz:tatety. I miejsce 
zajęły Zaikl.ariy '!1I'amsf <J(!'l!l1.a­

tO!rów Radiowych T-19 „Za­
t:ra" w Skier;:Jewica<:h orae: 
WZM>ot Il!r 2 w Lod7li.. Pierw 
sze z nich obrzyma~y wOZ01raj 
piropor:zec i p•uchar prz.echod-

~ .• „ .•..•.••••.•••...••• 
i Uwaga, posiadacze samochodów! i 
• • •• „MOTOZBYT" PP w Łodzi uprzej- : . V mie zawiadamia, że w bieżącym se- ł 
ł zonie urlopowym oferuje ł 

~ SKŁADANĄ PRZYCZEPĘ ł 
ł o_.ot.• 
ł CAMPINGOWĄ ł 

i „TRAMP" w cenie -15.000 zł i 
ł Przy kupnie ratalnym pierwsza W11łata wynosi 100/o ł 
ł wartości, pozostała suma płatna w 24 ratach miesięcz ł 
ł nych. ł 
ł Nabywcy składanej przyczepy „TRAMP" pozbędą ł 
ł się wszelkich kłopotów i niewygód związanych z no- ł 
ł clegiem. ł 
ł Przyczepa „TRAMP" posiada wiele cennych zalet: ł 

• 
jest lekka, po złożeniu zajmuje mało miejsca i może ł 

ł być holowana przez każdy małolitrażowy samochód. f 
• 

Z „TRAMPEM" można jechać na camping wszędzie ł 
i w każdym miejscu mieć wygodny, własny nocleg, • 

łł ciepłe i zabezpieczone od wpływów atmosferycznych • 
pomieszczenie. 

ł „TRAMP" jest wyposażony w 2 szerokie łózka, ł 

t
ł szafkę na niezbędny sprzęt, stolik do spożywania po- T 

siłków oraz posiada swobodne miejsce na ulokowanie ł 
garderoby. ł 

Posiadanie „TRAMPA" uatrakcyjni wycieczki, poz- ł 

i ba;~~::ot:;R~:::gó:~konac można w Salonie : i Samochodowym w~ Łod~, '!~·- i:_i;tra Skargi-12, tel: : 

•
ł .473-36 lub 458-60. łł 

„MOTOZBYT" życzy szerokiej drogi t z NIEZASTĄPIONĄ_ PRZYCZEPĄ „TRAMP"! ! 
.. „ ... ~·······~••++..+• 

Idziemy 
na „Kawior i kaszankę'• 

Akcja „Dziennika Ł6dzkie-" 
go", który Czytelników swoich 
za.prosił na sobotnią prasową 
premierę wybornej komedii 
wł05kiej G. Sca.rniccie~o i R. 
Tarabusiego pt. „Kawior i ka 
sv.anka", okazała się niezwy­
kle popularna. Zgłosiło się o­
sobiście i telefonlcznie t)'lU re 
flektantów, że re-dakcja „Dzien 
nika", w porozumieniu z dy­
rekcją Teatru Powszechnego, 
postanowiła ulat\\>ić swym 
sympatykom zobaczenie dru­
giej premiery prasowej, któ· 
ra odbędzie się w niedzielę, 
o godz, 19.15. 

Przypominamy, ie w roli 
głównej wystąpi J. Przybylski, 
w pozostałych zaś m. in. J. 
Andrzejewska, I. Malkiewicz, 
H. Pawłowicz, A. Fogiel, L, 
Niemczyk, J, Kubicki, J. Ma­
zanek, L. Wierne!<. J. S7.,I>U• 
nar, T. Sahara 1 in. 

Kasa teatru czynna od 1-13 
I od 16-19. M. 

KUPON 
apawa:ź:niający do nabycia 

2 hl:etów 
na prapremierę 

w Teatrze Powszechnym 
w dniJU 9 czerwca br. 

godz. 19.15. 

.. mia 
w rucha pociągów 

Od 10 do 19 czer<Woa - w 
dni roboaze - nie będzie 1rur 
sowa! pocią.g nsobowy z Lo­
dzi Fabryczmej do Koluszek 
odjcirlżający o giod2. 10.47 l 
Powrotmy - 'l)I'zyjeżdżający o 
godz. 12.29. Natomiast J)OCiąg 
przyjeż,d:i;,p.jący do Lodizi Fabr, 
o godz. 12.17 będzie się za­
trzymywał na <.ctciMu od Ko.. 
Juszek na wsrz.ysikich pr'Zy-
stairllkach. (O) 
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Ol~ skI'eywił siE: z n!esma.kiem. 
- Nieciekawa rodzinka. Mamuńcia wyglą­

da na podstarzałą aktorkę z prowi111cjonal­
nego teatru. Udaje podlotka. Ta.ka. wiecie. 
rozkoszna szczebiot.ka. Znacie ren typ? 

- Ba - uśmiechnął s'ę Downa:r - jak­
bym ją widział. zresztą Wojtek kiedyś opo­
wiadał mi o niej. A jej mężu;lek? 

- „Bywszy" z:i€'!Tiianin. Podobno miał ja­
'k:ieś majętności na Lubel9'Zcz:yźme. Z tego, 
czego się z.dolałem d-0wied!zire. od jeg-0 włas­
nej żony, wynika. że oliwa, karciarz i ko­
bieciarz, chociaż ohlop j'l.IŻ po sreść&i.esi.ąitce. 

- RoZJIDawialiście z nim? 
- Tak, ale ni~. 

- Co on robi? 
- Nic. Gra w ka1rt:ir. 
- A z Danusią rozrnawiaMście? 
- Tak. Parę minut. Dz!ewczyna byla p!!"Ze-

!l"ażona. plaka.ła. Wy~ląda na w, że jest bar­
dw zakocihana w Wojtku. 

- Szkoda dziewc-zyny - powiedział w za­
myśleniu Dawnar. - Siedz:i. w takim par­
szywym środowisku. Niech by się Wojtek 
z nią jak najprędzej ożenił, ale wpierw m111-
simy go wyciągnąć z tej hist·vii. Dobierzcie 
sobie do pomocy kilku ludzi i trzeba do­
kładnie przeczesać Saską Kępę przy Wale 
Miectzeszyńskim. Zorientujcie się też, które 

· mieszkania sooją puste. To w administra-
cjach mmna będzie ~awdrzrić. Jestem pra­
wie pewien, że baibka skorzysta.la z takiego 
pustego mieSIZka.nia. Ja za.jmę się bryd:ilowy­
rni partnerami Grudeckiego. 

Olsrewsiki wysred~. DownaT zaibrał 9ię do 
porz.ądkowania notatek. Zaraz jednak za­
dzwonU telefon. 

- Przysrecl!l pain Wfil'ki.ns - powiedziała se­
kretarka. 

Przed'óltawiciel Scotland Yard~ wyda.ł się 
Downarowi je=ze grubszy ruz za pierw­
szym razem. Z trudem wcisnąJ się w fote­

lik i przez: chwilę sapał w milcreniu. Na­
stępnie wyjaj z kieszeni plastikową torebkę 
z landrynkami i wyciągnął rękę. 

- Proszę, niech się oo.n poczęstuje, panie 
majorze. To lepsze jak paipierosy. Ja także 
odz:wycwjam się od ,palenia. 

Downar wzią,l cukierka i spytał: 
- Czym m~ panu shlrż.yć. panie ingpe'k­

torze? CzyżJby pan byli: niez:a<lowolony z ho­
te!lu? 

Grubas en€!!"gicznie po1Jrzą9M;l glow~ 

- Uchowaj Boże. Z hotelu jesitem ba.Tdm 
zadowolony. Wszystko mam na :miejscu., ka-

wiarnię, re<lltaUTacj.ę, ładne dziewczęta. Nie 
narzekam. Jestem niezm1et:'l1.ie wdzięcz.ny, że 
mnie pan tam ulokował. WpadJem d'O pana, 
żeby się dowiedzieć. czy milll;) wszystko nie 
zechciatby pan slwrzyiSłtać z mojej pomocy 
i żeby wręczyć panu ten dlrob!azg. - Otwo­
rzył cz.:u-ną skórzaną teczkę, którą trzymał 
na kolanach i W)"jął z niej lliebieską kos­
metyczkę. 

Downa:r spojirzał :ZJdri:iwiomy. 
- Co to jest? 
- Darm1ka kosmetyczka. 
- To widzę, ty~ko .•. 
- Zinalazłem ten dirobiaizg w moim samo-

chodzie - powiecb.lial Wi11kin.s. 
- Z tego wynika., że pam. WO!Zi. kobiety. 
- To się z.dana. Kosmetyczka ta jednak 

;nde jest własn-ością mojej znajomej. T-0 była 
znajoma Seweryna. 

- Grudookiego? - za.1ntereoowM się Daw­
na:r. 

- Tak. Siiczna dziewczyna. JeidrziliśmY 
we trójkę do Wilanowa. ZU!p\.°>łnie zaipomnia­
lem o tej wycieczce i dopiero, kiedy zna­
laz:lem w w-OZJie ten drobiazg._ Sądziłem, że 
może to pana z.aintereoować. 

- Dziękuję - powiedział Downar. atwo­
!rz:yl koomet)XZkę i wyrzrucil na biurko jej 
zawartość. LL.:sit.erko, szminka. pilnik, chu­
steczka., dwanaście złotych drobnymi, lakier 
do paznokci i kwit z pralni. Kootium jasno 
beżowy. Na2l·visko: Ursrula Gosińska. 

Wilkins przyiglądM się tym przed.miotom 
obojętnie. 

- Nie sądlz;ę, żeby ~-0 sf.ę to p3iil'll przy..: 
dać na coś w śled!2ltwie, ale uważ~em :za. 
swó'i olbawiąz.ek„. 

- Ba.rdw to uprzejmi<> z pańskiej strony 
- uśmiechnąił się Downar. - Wszysttkie naj-
drobniejsze nawet =ególy <tffiyczące 090-

by inżyniera Grodeckiego są dla mnie bar­
dzo ważne. Co mi pa:n może powiedzi~ na 
temat t.ej pa.ni, która zo9ta.w'.Ja w pańskim 
wozie kosimetyczkę? 

- Jak już wspomniałem., to wyjąt'lwwej 
urody dziewczyna. Poza tym niewiele mogę 
o niej powiedzieć. Widziałem ją tylko 
rwtedy. Seweryn byl nią tak z.aiję-
ty, że ja odgrywałem wlaśctwie rolę kie­
rowcy. W Wilanowie zjedliŚ'tly obiad, roz­
mawiając na t.ematy obojętn"!. 

- Twierd7Ji. pan, że Grudeclci. był zamte­
reS10Wan:v tą d2li~yną? 

- Bardzo. Zdziwiłem się :nawet, że mei­
czy2llla w tym wieku.„ No„.. ale oói„. 7lda~ 
rzają się takie jesienne miłości.. 

- Miłość? ezY to nie za dużo powi~ 
dziane? 

- Sewecyn wygląda:l na :z::akoc:hainego. 
- Romnawi~ pan z nim na ten tema>!:'? 
- Nie. Nie mam zwyczaju wtrącać się dó 

taJkńch intyimnych spraw. nawet jeżeli chodzi. 
o mojego najlepszego przyjaciela. 

- Czy tyllk-0 ten jeden raz widział pan 1111 
młoda, ooobę? 

- Tak. TyLko wtedy. 
- Czy z:na pam n~sko tej pani? 
- Nie. Wiem tylko, że ma na imię Urszu~ 

!la. Seweryn kilkakrotnie zwracał się do nic) 
po imieni.U\ Za.pamiętalem. 

- Ale nazwiska a.ni adreSlu tej pani pan 
inie zna? 

- Nie. Nie intereoowałem się tymi ~ 
gólami. Zresztą sądziłem, że l>ęde miał oka­
rz:ję niejednokrotrue 9J)O't'k.ać ~ ~~ u Se-
weryna. · 

DOIWl!lar pokiwał g,lową. 

(.Dalszy ciąg nastąpi) 
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